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POGODA
Dziś słonecznie i zimno, tem­

peratura 65-68 stopni, wiatry pół­
nocno-wschodnie, 13 mil na go­
dzinę. W nocy zimno, tempera­
tura powyżej 50 stopni.

Jntro słonecznie, cieplej, tem­
peratura do 80 stopni.

Wschód 6:41, zachód 6:43.

KALENDARZYK
Dziś jest poniedziałek, 25 

września — Władysława, 
Ładysława.

Jutro wtorek, 26 wrze­
śnia — Cypriana, Justyny.

Pojutrze środa, 27 wrze­
śnia — Kośmy, Damiana.

PARLAMENT IZRAELSKI DEBATUJE
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Wyrok w Somalii
Nairobi (UPI) — 17 oficerów armii

Urodzaj Na Pięcioraczki
Nancy. (UPI)—Już czwarta matka 

francuska urodziła w tym roku pięcio­
raczki.

Matką tą jest 27-letnia kelnerka 
Francine Huber, która ma już 6-let- 
niego syna i która nigdy nie korzy­
stała z środków usprawniających 
rodność.

Dzieci jej przyszły na świat o dwa i 
pół miesiąca przedwcześnie, ważą po 
trzy funty i zdrowie ich nie budzi 
obaw.

Hazard Kwitnie 
w New Jersey

W komunikatach tych oskarża się 
agitację komunistów o spowodowanie 
zniszczeń wielu miast Nikaragui, 
gdzie do niedawna toczyły się ostre 
starcia rebeliantów “Sandinista” z 
gwardią rządową. Aczkolwiek Somo- 
za wydaje się panować już nad sytua­
cją z punktu widzenia wojskowego, 
strajk poważnie podważa potencjał 
ekonomiczny kraju.

Nieudana Próba
Hackberry, La. (UPI) — Nie po­

wiodła się tutaj pierwsza próba uga­
szenia płomieni wybuchłych po eks­
plozji w jednym z szybów rezerwatu 
ropy naftowej. Dwóch specjalnie prze­
szkolonych strażaków z Teksasu ma 
spróbować wstrzymanie “gejzeru” 
naftowego przez nałożenie pląby na 
otwór szybowy. Strażacy pompują 
najpierw wodę aby ostudzić szyb.

Zarówno Somoza jak i jego opozycja 
wydają się zwracać w stronę Stanów 
Zjednoczonych o pomoc. Oficjalny 
dziennik “Novedades” zamieścił na 
pierwszej stronie zdjęcie ze spotkania 
Somozy z amerykańskim wysłanni­
kiem Williamem Jordanem, który od­
bywa podróż po krajach łacińskich w 
związku z napiętą sytuacją w Nika­
ragui. Radio powtarza pełny tekst 
listu, przesłanego przez 78 kongres- 
manów USA do prezydenta Cartera, 
wzywający go do poparcia “sprzy­
mierzeńca,” Somozy.

Konserwatyści w opozycji wystoso­
wali własny list do Cartera, nakła­
niając rząd USA do kontynuowania 
kampanii na rzecz praw człowieka 
oraz odcięcia się od rządu Somozy.

Allan Bakke 
Rozpoczyna 

Studia 
Medyczne 

Davis, Calif. (UPI) - Po 6
tach procesów sądowych, zakończo­
nych 28 czerwca br. werdyktem Są­
du Najwyższego w Washingtonie, 
Allan Bakke dzisiaj rozpoczyna stu- 

mochodu) wkrótce po zatrzymaniu dia medyczne na Uniwersity of Cali- 
przez FBI sowieckiej “trójki” w wy­
niku wielomiesięcznych obserwacji i 
dochodzeń. Z uwagi na imunitet dy-

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

W Nikaragui 
Nadal Wojna 
Polityczna

Managua, Nikaragua (UPI) — 
meleńkiej republice Ameryki Łaciń­
skiej strajk powszechny wkroczył już 
•v drugi miesiąc trwania, na znak 
pyUestu przeciwko rządom prezyden­
ta Aaastasio Somozy. Rząd tutejszy 
rozpętał tymczasem antykomuni­
styczną propagandę, rozsyłając 63 ko­
munikaty radiowe do wszystkich ra­
diostacji. Komunikaty te muszą być 
nadawane co 5 minut do końca okresu 
stanu wyjątkowego (który ma trwać 
przez następne 30 dni).

Odroczono 
w Związku 
z Wizytą 
Gromy ki
Agenci Działali 
Pod Ochroną Misji 
ZSRR Przy ONZ

Newark, N.J. (UPI) — Po uwzglę­
dnieniu prośby Departamentu Spra­
wiedliwości o odroczenie sprawy, 
dwóch sowieckich członków misji 
ONZ stanie przed sądem w środę 
tego tygodnia, odpowiadając na za­
rzuty związane z uprawianiem szpie­
gostwa na terenie USA.

Oskarżonym zarzuca się także 
wręczenie przeszło $20 tysięcy ofice­
rowi Floty Stanów Zjednoczonych, 
który w zamian miał dostarczyć im 
tajne dokumenty wojskowe.

Proces rozpocząłby się wcześniej, 
gdyby nie obecna wizyta sowieckiego 
ministra spraw zagranicznych An- 
drieja Gromyki. Władze rządowe po­
stanowiły nie powodować nieprzyjem­
nej atmosfery wokół wizyty.

Rozprawa w sądzie dystryktowym 
New Jersey następuje wkrótce po 
zakończonym procesie amerykań­
skiego przedstawiciela handlowego, 
F. Jay’a Crawforda w Moskwie. 
Crawford otrzymał wyrok w zawie­
szeniu w wyniku procesu, gdzie był 
oskarżony o “nadużycia walutowe.” 
Amerykanin został brutalnie areszto­
wany (wywleczono go na ulicy z sa-

w Bejrucie
Bejrut (UPI) — W trzydniowej ope­

racji wojska syryjskie wystrzeliły na 
pozycje chrześcijan we wschodnich 
dzielnicach Bejrutu ponad 700 poci­
sków i rakiet.

Wykorzystane zostały sowieckiej 
produkcji wyrzutnie rakiet, 160-mili- 
metrowe moździerze, 115-milimetro- 
we działa czołgowe i artyleria prze­
ciwlotnicza. Wiele domów zostało 
zniszczonych i na niektórych ulicach 
nie ma ani jednego domu, który nie 
został trafiony.

Rzecznik formacji chrześcijańskich 
podał wiadomość, że w atakach tych 
cztery osoby zostały zabite, a 52 od­
niosły rany.

Syryjczycy przystąpili do ataku nie­
mal równocześnie z oświadczeniem 
libańskiego prezydenta Eliasa Sarki- 
sa, który podał wiadomość, że man­
dat wojsk rozejmowych, zdomino­
wanych przez Syrię, został przedłu­
żony.

Chrześcijanie libańscy domagali się 
nie tylko wycofania formacji rozej­
mowych, ale także 400,000 uchodźców 
palestyńskich, natomiast Palestyń­
czycy i muzułmańska lewica libańska 
domagała się przedłużenia mandatu 
tych formacji.

Z frontu politycznego pochodzi 
wiadomość, że rząd libański rozpocz- 
nie w tym tygodniu “dalekosiężne 
manerwy dyplomatyczne,” aby uzy­
skać zapewnienie, że w ramach bli- 
sko-wschodniego planu pokojowego 
Palestyńczycy nie zostaną uznani za 
stałych mieszkańców Libanu.

Ambarasująca Sprawa
Londyn. (UPI) — Specjaliści wy­

kryli, że dziesiątki obrazów i rysun­
ków, przypisywanych największemu 
pejzażyście brytyjskiemu Johnowi 
Constable, są w gruncie rzeczy dzie­
łem jego syna Lionela, a być może 
innych jego dzieci także. To amba- 
rasujące odkrycie wywoła niewątpli­
wie reperkusje w całym świecie, a 
szczególnie tam, gdzie znajdują się 
liznę obrazy uważane za dzieło wy­
bitnego pejzażysty, jak np. w Yale, 
w Filadelfijskim Muzeum Sztuki, w 
Galeriach Berlina, Monachium i Ox- 
fordu.

Hamilton, N.J. (UPI) — Specjalna 
komisja zaaprobowała koncepcję fir­
my Playboy odnośnie budowy gigan­
tycznego kasyna przez chicagoską 
firmę na molo w Atlantic City.

Reprezentujący firmę przedstawi­
li całkowite plany inwestycji na spo­
tkaniu z członkami komisji. Szacowa­
ny dzisiaj koszt tego przedsięwzięcia 
— $75 milionów. Kompleks ma być 
ukończony w 1980 roku. i

W ciągu następnych 6 tygodni, fir­
ma ma złożyć podanie o licencję 
zezwalającą na prowadzenie lokalu 
gier hazardowych. Z uwagi na tutej­
sze przepisy prawne, które zabraniają 
osobom prywatnym posiadania loka­
lów hazardu, Playboy w New Jer­
sey będzie korporacją udziałową.

Plan zakłada budowę wieżowca o 
24 piętrach, gdzie mieściłyby się ka­
syna oraz 576 pokoi hotelowych. Obok 
ma stanąć (po przeciwnej stronie 
ulicy) kino, mieszczące także salę 
widowiskową. Obydwa gmachy będą 
połączone specjalnym przejściem dla 
gości. ,

W odległości 15 bloków od miejsca 
wybranego na inwestycję, znajduje 
się Internationa Hotel-Casino, które 
od daty otwarcia 26 maja br. uzys­
kało dochody brutto w wysokości $60 
milionów. / <

700 Pocisków 
i Rakiet 

foraia.
Bakke, który obecnie liczy 38 lat, 

jest żonaty i ma dwoje dzieci, po 
raz pierwszy złożył podanie w aka­
demii medycznej 6 lat temu. Kiedy 
aplikacja nie była uwzględniona, zło­
żył je powtórnie w roku następnym. 
Ale i wtedy na studia go nie przy­
jęto — mimo że posiadał lepsze 
kwalifikacje od wielu innych, którym 
pozwolono rozpocząć studia w Davis. 
Otrzymana odpowiedź z uczelni stwier­
dzała, iż gdyby nie ustalony kontyn­
gent 16 studentów przyjmowanych 
spośród mniejszości etnicznych, bez 
wątpienia byłby przyjęty na studia. 
Bakke rozpoczął wówczas długą ba­
talię sądową. W ostateczności Sąd 
Najwyższy uznał, że aczkolwiek uczel­
nie mogą brać pod uwagę pochodze­
nie etniczne kandydatów w ramach 
tzw. “affirmative action”, wyznacza­
nie liczbowych kontyngentów składu 
rasowego studiów nie jest zgodne 
z konstytucją. W przypadku Bakke’e- 
go natomast stanowiło odwróconą dy­
skryminację.

Bakke pochodzi z Minneapolis, gdzie 
ukończył studia w 1963 r., otrzymując 
dyplom inżyniera. Stąd przeniósł się 
ko Kalifornii, rozpoczynając pracę 
w laboratoriach NASA, gdzie techno­
logia badań przestrzennych ściśle 
wiąże dziedziny medycyny oraz in­
żynierii. Zainteresowany w ten spo­
sób medycyną, złożył podanie na wy­
dziale akademii medycznej w Davis 
w 1972 r.

Pomoc Dla Krajów 
BI. Wschodu

Washington (UPI) — Senat zatwier­
dził pomoc dla krajów Bliskiego 
Wschodu o łącznej sumie $1.7 miliar­
da. Oprócz Izraela, pomoc gospodar­
czą mają otrzymać — Egipt, Jordania 
i Syria. Największe dotacje, bo $750 
milionów, otrzyma Izrael.

Początkowa opozycja na forum Se- somalijskiej, którzy na początku 
natu wobec pomocy amerykańskiej tego roku brali udział w zdławionym 
dla Syrii została szybko złagodzona w spisku i próbie obalenia prezydenta 
świetle argumentów przemawiających Siad Barre, zostało przez sąd bezpie- 
na rzecz utrzymania delikatnej rów- czeństwa państwowego skazanych na 
npwagi w tym rejonie świata i za- karę śmierci przez rozstrzelanie. 30 
warcia trwałego pokoju pomiędzy pań- innych uczestników spisku otrzymało 
stwem żydowskim i krajami arab- kary więzienia od 20 do 30 lat, a 19 
skimi. uwolniono od winy i kary.

Więzień 
Specjalnie 
Strzeżony

Rzym (UPI) — 30-letni Corrado 
Alunni, przywódca bojówki terrory­
stycznej “Czerwone Brygady”, który 
w ub. środę skazany został na 12 lat 
więzienia z oskarżenia tylko o bez­
prawne posiadanie broni i udział w 
przestępczym spisku, a który jest 
podejrzany o zaplanowanie i zorgani­
zowanie porwania byłego premiera 
Aldo Moro, został z więzienia w Medio­
lanie przewieziony do silnie strze­
żonego więzienia rzymskiego Królo­
wej Niebios i umieszczony pod strażą 
w izolatce.

Transport odbył się z zachowaniem 
ścisłej tajemnicy i przeprowadzony 
był z wojskową precyzją.

Alunni jechał w samochodzie wy­
pełnionym policjantami w kolumnie 
czterech innych samochodów policyj­
nych. Cała operacja została przygo­
towana drobiazgowo, z uwzględnie­
niem próby odbicia więźnia przez po­
zostających jeszcze na wolności ter­
rorystów “Czerwonych Brygad”.

Z kół sędziowskich pochodzi wiado­
mość, że w Rzymie Aląnni będzie 
skonfrontowany ze świadkami, którzy 
widzieli moment uprowadzenia Aldo 
Moro i zastrzelenie pięciu członków 
jego policyjniej ochrony.

Walka z Żywiołem
Ramona, Calif. (UPI) — Prze­

szło tysiąc strażaków bierze udział 
w akcji gaszenia pożaru podszycia 
leśnego na powierzchni 2,600 ak­
rów w powiecie San Diego. Tem­
peratura dnia w granicach 100 
F stopni oraz porywiste wiatry 
niezwykle utrudniają pracę straża­
ków. Nigdzie nie zanotowano zni­
szczeń zabudowań. Żywioł szaleje 
w odległości 40 mil od samego 
miasta San Diego. W niedzielę, 
przy temperaturze 120 F stopni, 
9 strażaków doznało omdlenia 
wskutek upału oraz poparzeń od 
promieni słonecznych.

Sekr. Vance 
Zakończył 

Trudną Misję
Washington (UPI) — Sekretarz De­

partamentu Stanu Cyrus Vance po­
wrócił z oficjalnej podróży na Bliski 
Wschód, gdzie w ramach swojej misji 
dyplomatycznej odwiedził stolice Jor­
danii, Arabii Saudyjskiej oraz Syrii. 
Vance weźmie udział na spotkaniu 
gabinetowym, w trakcie którego złoży 
prezydentowi Carterowi szczegółowe 
sprawozdanie z wyników podróży.

W drodze powrotnej z Damaszku, 
który stanowił ostatni etap podróży, 
Vance zaprzeczył doniesieniom jako­
by Arabia Saudyjska zagroziła wstrzy­
maniem dalszej pomocy gospodarczej 
dla Egiptu. Rząd saudyjski najwyraź­
niej jeszcze nie postanowił jakie ma 
zająć stanowisko, odnośnie rezulta­
tów konferencji w Camp David. Jor­
dania także pozostaje nadal nie zde­
klarowana, aczkolwiek nie wyklucza 
się ewentualności, że król Hussein 
weźmie udział — obok Egiptu — w ne­
gocjacjach z Izraelem.

Syryjczycy, którzy od samego po­
czątku przeciwstawili się szczytówce 
w Camp David, zostali dokładnie po­
informowani o wynikach tego spot­
kania. Syria nadal uważa za istotne 
utrzymać otwarte linie komunikacji 
ze Stanami Zjednoczonymi.

W trakcie misji blisko-wschodniej, 
Arabowie głównie kwestionowali kon­
kretne wyniki rozmów pomiędzy Sa- 
datem a Beginem, utrzymując, że 
nowe porozumienie nie różni się od 
niedawno ogłoszonego planu Begina 
uregulowania sytuacji na Zachodnim 
Brzegu Jordanu. W związku z po­
wyższym, Vance opracował tajny do­
kument, w siedmiu punktach ujaw­
niający zasadnicze różnice dzielące 
porozumienie w Camp David z planem 
Begina.

Policja NRF 
Nadal Tropi 
Terrorystów 
Dortmund (UPI) — Policja za- 

chodnioniemiecka nie usta je w tropie­
niu terrorystów. Wczoraj natrafiono 
w lesie na troje członków bandy 
Baader-Meinhof zajętych ćwiczeb­
nym strzelaniem z broni palnej.

W potyczce, która się wywiązała, 
dwoje terrorystów zostało zranio­
nych, jeden policjant zginął, a trzech 
innych odniosło rany. Trzeci terrory­
sta zdołał zbiec.

Ujęty został Michael Knoll, który 
przypuszczalnie pełnił rolę łącznika 
pomiędzy bojówkami w NRF i terro­
rystami za granicą, głównie we Wło­
szech, oraz 26-letnia Angelika Speitel, 
jedna z dziesięciorga terrorystów po­
szukiwanych od 1977 roku i oskarżo­
nych o morderstwa, m. in. przemy­
słowca Hannsa Martin Schleyera i 
jego czterech strażników osobistych.

Rannych przewieziono do szpitala, 
gdzie — jak informuje policja — byli 
oni operowani.

W Atmosferze 
Podniecenia 
i Protestów

Rząd Izraela 
Zaaprobował Układy 
z Camp David

Jerozolima. (UPI) — Podczas gdy 
gabinet izraelski zaaprobował układy 
zawarte przez premiera Menachema 
Begina w Camp David, główna run­
da, i zapewne rozstrzygająca, roze­
gra się w Parlamencie.

Obrady w Knesset rozpoczęły się 
w atmosferze podniecenia i prote­
stów. Wysuwane były żądania, aby 
premier Begin zrezygnował ze stano­
wiska szefa rządu, a pięciu posłów 
komunistycznych domagało się uzna­
nia praw Palestyńczyków do samo­
stanowienia.

“Z bolesnym i ciężkim sercem, 
ale z czystym sumieniem zalecam, 
aby Knesset zaakceptował propozy­
cje, które rząd wczoraj zatwierdził” 
— powiedział premier Begin.

Złożył on zarazem deklarację, że 
“Jerozolima na wszystkie pokolenia 
aż do końca świata pozostanie nie 
podzielona”.

Przemówienie premiera, obliczone 
na 30 minut, trwało całą godzinę 
z powodu ciągłych przerywań i “ko­
ciej muzyki”. Napięcie rosło tak bar-

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

A Jednak 
Było Tajne 
Spotkanie

Rabat (UPI) — Wbrew początko­
wym zaprzeczeniom Arabii Saudyj­
skiej, doszło w stolicy Maroka do 
sekretnego spotkania egipskiego pre­
zydenta Anwara Sadata z saudyjskim 
wicepremierem, księciem Abdallahem 
Ibn Abdulazizem.

Był do pierwszy oficjalny kontakt 
pomiędzy przedstawicielami obu 
państw po zakończeniu konferencji 
w Camp David i Sadat niewątpliwie 
przedłożył swoje racje wicepremiero­
wi saudyjskiemu. Czy zdołał go prze­
konać o słuszności swojej polityki, 
nie wiadomo.

W każdym razie prezydent Egiptu 
zachował niezachwianą postawę. Po­
wiedział on dziennikarzom, że nie 
wzruszają go protesty arabskie i że 
w jego przekonaniu realizacja poro­
zumienia z Camp David “zależy od 
głosowania w Parlamencie izrael­
skim”.

Postawy Sadata nie zmieniła dekla­
racja rządu Tunezji, który w oficjal­
nym oświadczeniu orzekł, że zawarte 
porozumienie “nie gwarantuje usta­
nowienia pokoju i doprowadzenia do 
stabilizacji na Bliskim Wschodzie”.

Wielkie 
Manewry 

Wojsk NATO
Schotten. (UPI) - W odległości 

30 mil na północ od Frankfurtu nad 
Menem odbywają się wielkie mane­
wry wojsk NATO, określone krypto­
nimem “Pewna Tarcza”.

W manewrach tych bierze udział 
60,000 żołnierzy z pięciu państw, w 
tym 13,000 żołnierzy amerykańskich 
przerzuconych “mostem powietrz­
nym” ze Stanów Zjednoczonych, i 
48 amerykańskich odrzutowców my- 
śliwsko-bombowych F-4 Phantom.

“Są to najliczebniejsze manewry 
od czaów cesarza Wilhelma II” — 
powiedział gen. Franz Josef Schulze, 
niemiecki dowódca wojsk NATO w 
Europie środkowej.

Gra wojenna prowadzona jest bez 
amunicji, nawet bez ślepych nabojów, 
ale — jak donosi zachodnioniemiecka 
agencja prasowa DPA — do czwart­
ku wieczorem 13 żołnierzy zostało 
zranionych, większość z nich wskutek 
potrącenia przez czołgi.
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Dzień Dobry Dzieci!
Jak To Było Na Początku?

Na terenie Stanów Zjednoczonych tak, jak i w Chicago mieszkają różni 
ludzie. Jedni mają białą skórę, drudzy czarną. Są tacy, których skóra jest 
żółtego koloru. I to są Chińczycy, Japończycy, ludzie z Wietnamu, z Korei. 
Czerwoną skórę mają Indianie, którzy są pierwszymi i właściwymi mieszkań­
cami Ameryki. Wszyscy inni o skórze koloru czarnego, żółtego lub białego 
przybyli do Ameryki z innych krajów i z innych lądów. Czarni przybyli 
z Afryki. Ludzie o żółtej skórze przyjechali z Azji, a wszyscy biali przeważnie 
z Europy.

Kiedy Krzysztof Kolumb odkrył Amerykę nie znalazł tu innych ludzi 
poza Indianami czerwonoskórymi. Dopiero potem zaczęli do Ameryki przy­
jeżdżać Hiszpanie, Anglicy, Francuzi, Irlandczycy, Niemcy, Polacy, Włosi, 
Rosjanie i inni. Wszyscy ci ludzie chociaż biali pochodzili z różnych krajów.

Mówili różnymi językami. Każda grupa etniczna miała swoje zwyczaje 
i tradycje. Zupełnie zrozumiałe, że przybysze mówiący tym samym językiem 
trzymali się razem. Mieszkali w pobliżu siebie. Obchodzili razem różne tra­
dycyjne uroczystości. W ten sposób powstały dzielnice — jedne zamieszkałe 
przez Niemców, inne przez Anglików, gdzie indziej mieszkali Irlandczycy.

Polacy też zamieszkiwali razem pewne tereny.
DALSZY CIĄG NASTĄPI

Jesienne Listki
Jak lekko wiatr przewiewa. . . . Jak śpiewnie 

szumią drzewa. . . . Szumią, bo jesień lubią. 
Złociste liście gubią. Gubią liście czerwone i rude, 
i brązowe, wśród których kto śpi, usłyszy ich 
rozmowę. A jeśli to są dzieci, to kiedy listek leci 
z pożółkłych leśnych drzew, słyszą cichutki śpiew. 
Drzewa szumią: Dokoła, listki, dokoła, póki jesień 
wesoła. Dopóki jesień nie płacze, niech każdy 
w słonku poskacze....

I tak mijają chwilę. Cichutko wihtr przewiewa. 
Nad lotnym tańcem liści szumią i skrzypią drzewa. 
Listki śpiewają cicho. Tańcząc każdy szeleszczę. 
Jeszcze daleko słoty. Jesień wesoła jeszcze.

Józef Czechowicz
Taka piękna, złota jesień była 1939 roku. Ale Polacy nie mogli się nią 

zachwycać. Nasi sąsiedzi z zachodu — Niemcy napadli na Polskę już 1 
września, a 17 września tego samego roku uderzył na Polskę drugi nasz sąsiad 
— Związek Sowiecki ze wschodu. Polska nie mogła obronić się sama, a nikt 
jej z pomocą nie przyszedł. Był to początek Ii-ej wojny światowej, która trwała 
5 długich lat.

Zgaduj Zgadula
Odgadnijcie niżej napisane zagadki, które dla was specjalnie napisała

Stefania Juszczakowa.
1. Pierwszy miesiąc nauki w szkole 

nazywa się tak, jak się mówi
o wodzie, kiedy się gotuje...
I, jak się nazywa ta część domu, 
do której wchodzimy najpierw — 
przedpokój, albo...
Złóż razem i napisz dużymi literami....

2. Jabłonie i grusze uginają się pod 
ciężarem owoców.
Liście drzew brązowieją i zaczynają 
opadać z szelestem.
Na wysokim niebie wcześnie pojawia 
się księżyc.
Nadchodzi pora roku, która się nazywa

3. Pewnego dnia Ola zobaczyła ją na 
drzewie.
Była szara, oczy miała błyszczące, 
ogon puszysty i długi jak jej ciało. 
Powiewał za nią jak chorągiew. 
Skakała z góry na dół. Ola pobiegła do 
domu po orzeszek. Dla kogo?

Dziwny List

Marek i Jurek zaprzyjaźnili się ze sobą 
w sobotniej szkole. Piszą do siebie listy, które 
tylko oni sami mogą odczytać. Czy wy potrafi­
cie! Kokochakonyko Jurkokuko!

Spotkokakomyko sięko w niekodziekolęko 
w Mukozekoumko Wiekodzyko iko Przekomy- 
kosłuko kokołoko dukożekogoko serkocako, któ- 
koreko takko głośkonoko bikojeko, jakko sięko 
wejkodzieko doko środkokako; buchko, buchko, 
buchko. Makorekko

' Rozwiązanie zagadek z dnia 18 września: Imiona chłopców — Romek
i Tomek. 2. Pokrzywa. 1. Deszcz. 3. Drogowskaz. Rebus: powała, chata 
makaron, agrafka, bocian, jajko, rzeka. Rebus: Korale koloru koralowego.

Odpowiedzi nadsyłać na adres: “Dzień dobry dzieci, "1823 S. 49th Ave., Cicero, 
• Illinois.

Opracowała Zofia Zioło

Kartka, Która Może Uratować Życie
Czy jest możliwe, ażeby kartka mo­

gła uratować życie?
Odpowiedzią jest stanowcze “tak.” 

Zdarza się to szczególnie po nieszczę­
śliwych wypadkach i katastrofach lub 
gdy ktoś zachoruje ciężko i zostanie 
nieprzytomny przywieziony do szpita­
la. Jeżeli ktoś jest uczulony na penicy- 
lihę lub inne lekarstwo, a udzielający 
pierwszej pomocy nie wie o tym i za­
stosuje to lekarstwo, chory może za­
płacić życiem.

Legal Services
e-w— BIURA PRAWNE----------

JOHN'a ROKACZ
'Adwokat, mówiący po polsku, 
Izajmuje się ogólnymi sprawami 
i prawnymi.
'Reprezentacja we wszelkiego 
£ rodzaju sprawach. i 
-; Bez honorarium za wstępną 

konsultację.
Przyjmujemy także wieczorami. 

Telefonować 9 Rano do 5-ej
Po Południu Celem Umówienia Się

726-0903

Lekarze od dawna radzą wszyst­
kim, szczególnie cierpiącym na aler­
gię i przewlekle choroby, jak cukrzy­
ca, wysokie ciśnienie krwi itp., ażeby 
stale posiadali przy sobie kartki z 
informacjami ze swej historii me­
dycznej.

Takie właśnie kartki można nabyć 
w oddziałach spółki oszczędnościowej 
Cragin Federal Savings. Są to małe 
kartki plastykowe z mikrofilmem w 
środku, zawierającym najważniejsze 
informacje: imię i nazwisko, datę 
urodzenia, adres, kogo zawiadomić 
w razie nagłego wypadku, nazwisko 
lekarza, firmy ubezpieczeniowej itp., 
na jakie lekarstwa jest posiadacz 
kartki uczulony, na jakie cierpi choro­
by i jakie przeszedł choroby, co może 
być również ważne dla lekarza.

Mikrofilm może być odczytany pra­
wie w każdym szpitalu. Karta z mi­
krofilmem kosztuje $5. Można ją na­
być we wszystkich oddziałach Cragin 
Federal Savings w Chicago, Itasca, 
Park Ridge, Schaumburg, River For­
est, Niles i Mt. Prospect.

Synod Polskiego Narodowego 
Kościoła Katolickiego w Chicago

Lr
•i!

Najwyższą władzą ustawodawczą 
Polskiego Narodowego Kościoła Ka­
tolickiego jest Synod Powszechny. W 
Synodzie Powszechnym biorą udział: 
wszyscy biskupi na czele z Pierwszym 
Biskupem (Prymasem), księża, oraz 
wybrani, przez poszczególne parafie, 
delegaci świeccy. Synody powszechne 
przeważnie odbywają się co 4 lata, za 
każdym razem na terenie innej die­
cezji. XV-ty Powszechny Synod Pol­
skiego Narodowego Kościoła Kato­
lickiego odbędzie się na terenie die­
cezji Zachodniej, w Chicago w dniach 
od 2 do 6 października 1978. Gospoda­
rzem organizacyjnym XV-tego Syno­
du Powszechnego jest ks. biskup 
Franciszek C. Rowiński, ordynariusz 
diecezji Zachodniej. Synod został zwo­
łany przez Pierwszego Biskupa Pol­
skiego Narodowego Kościoła Katoli­
ckiego, ks. Tadeusza Zielińskiego 
(jak też ostatni Synod Powszechny w 
Buffalo w 1975).

XV-ty Synod Powszechny rozpocz- 
nie się Pontyfikalną Mszą św., odpra­
wioną przez Pierwszego Biskupa ks. 
D. T. F. Zielińskiego, przy współ- 
celebrze księży biskupów ordynariu­
szy: ks. dr Franciszka Rowińskiego 
z diecezji Zachodniej, ks. Antoniego 
Rysza-ordynariusza diecezji Central­
nej (z siedzibą w Scranton, Pa.), ks. 
Władysława Słowakiewicza — ordyna­
riusza diecezji Wschodniej (z siedzibą 
w Manchester, N.H.), ks. Józefa 
Niemińskiego — ordynariusza diecez­
ji Kanadyjskiej oraz delegata episko­
patu Kościoła Polskokatolickiego z 
Polski ks. biskupa Tadeusza Majew­
skiego. iW \ •

Do udziału w inauguracyjnym na­
bożeństwie w poniedziałek, 2 paź­
dziernika 1978, o godz. 7:30 wieczo­
rem w Katedrze Wszystkich Świętych 
w Chicago zostali zaproszeni przed­
stawiciele bratnich Kościołów Kato­
lickich i Chrześcijańskich w Chicago 
a mianowicie: Jan Kardynał Cody, 
bp. Alfred Abramowicz z kościoła 
Rzymsko Katolickiego, ks. bp. Teofil 
Filopheos z Greckiego Kościoła Orto­
doksyjnego, bp. Firmilian Ocokoljich 
z Serbskiego Kościoła Ortodoksyjne­
go, ks. Arcybiskup Konstantin Bug- 
gan z Ukraińskiego Kościoła Ortodok­
syjnego, ks. Arcybiskup Serafin z Ro­
syjskiego Kościoła Ortodoksyjnego, 
ks. bp. James Montgomery z Kościo­
ła Episkopalnego oraz inni duchowni 
reprentujący zgromadzenia kościelne 
i grupy etniczne. Polski Narodowy 
Katolicki Kościół zaprasza całą Polo­
nię chicagoską na uroczyste otwarcie 
Synodu Powszechnego do Katedry 
Wszystkich Świętych przy 2012 W. 
Dickens w Chicago w dniu 2 paździer­
nika, o godz. 7:30 wieczorem.

XV-ty Synod powszechny repre­
zentowany będzie przez wszystkie die­
cezje i ich biskupów powyżej wymie­
nionych oraz przez Pierwszego Bisku­
pa Polskiego Narodowego Kościoła, 
tymczasowego administratora die­
cezji Buffalo-Pittsburg, która to die­
cezja nie posiada w chwili obecnej 
swego ordynariusza, oraz przez Misję 

Kalendarz Polski 1979
Najpiękniejszym i najbardziej po­

żytecznym i tanim podarkiem, jaki 
możesz zrobić Twojej rodzinie, krew­
nym, znajomym i przyjaciołom na 
Gwiazdkę, Nowy Rok, imieniny, uro­
dziny — będzie nowy, wielki i bar­
dzo ciekawy “Kalendarz Polski na 
rok 1979”, który już jest w sprze­
daży.

Na 416 stronach znajdzie każdy 
tysiące cennych przepisów, cieka­
wych informacji i artykułów oma­
wiających różne zagadnienia nauko­
we, społeczne, polityczne, religijne 
i gospodarcze.

“Kalendarz Polski” jest najlepszym 
poradnikiem dla wszystkich ludzi zna­
jących język polski.

Cena tego wielkiego “Kalendarza 
Polskiego” wynosi wraz z opłatą pocz­
tową tylko $6.35, zaś poza granicą 
Ameryki — $7.00.

Zamówienie kierować na adres:
Wydawnictwo “Promyk”,

P.O. Box 5966, 
Philadelphia, Pa. 19137.

Polskiego Narodowego Kościoła Kato­
lickiego w Brazylii, reprezentowana 
przez wikariusza generalnego Pierw­
szego Biskupa ks. Seniora Bronisława 
L. Wojdyłę z Chicago. W synodzie 
weźmie udział około 500 delegataów 
tak duchownych jak i świeckich re­
prezentujących Polski Narodowy Ka­
tolicki Kościół w Stanach Zjednoczo­
nych, Kanadzie, Brazylii i w Polsce.

XV-ty Powszechny Synod PNKK w 
Chicago zrewiduje niektóre ustawy 
konstytucyjne będzie obradował w 
sprawach misji Kościoła w U.S.A., 
Brazylii i innych krajach oraz zaj- 
mie stanowisko wobec takich zagad­
nień jak: małżeństwo i jego kościelne 
unieważnienie, homoseksualizm, in- 
terkomunia z innymi kościołami (z 
Kościołem Episkopalnym) i ekume­
nizm, język liturgiczny, program 
nauczania religii, dom dla starców.

Historycznym zadaniem XV-tego Sy­
nodu powszechnego, będzie wybór no­
wego Pierwszego Biskupa oraz trzech 
nowych biskupów. Obecny Pierwszy 
Biskup P.N.K.K. ks. dr Tadeusz Zie­
liński, razem ze synodem, kończy 
swoją administrację, przechodząc na 
emeryturę w myśl konstytucji Ko­
ścioła. Spośród kandydatów na stano­
wisko Pierwszego Biskupa znajdują 
się czołowi zasłużeni biskupi ordy­
nariusze: ks. bp. dr Franciszek Ro­
wiński, ks. bp. Antoni Rysz, ks. bp. 
Władysław Słowakiewicz ze Stanów 
Zjednoczonych i ks. bp. Józef Niemiń- 
ski z Kanady.

Po wszelkie informacje dotyczące 
Synodu odnośnie środków masowego 
przekazu, proszę telefonować do ks. 
Sen. Wojdyły na numer: 276-8965.

Po informacje w języku angielskim, 
proszę telefonować do ks. sen. J. 
Tomczyka na numer: 735-6485.

New Soft Sleeves
Printed Pattern

4860
SIZES
8-20

Keyhole neckline and flare 
sleeves above a softened slender- 
ness—this Is the season when 
you realize your prettiest poten­
tial. For jersey, crepe.

Printed Pattern 4860: Misses 
Sizes 8. 10. 12. 14. 16. 18, 20 
Size 12 (bust 34) takes 2 5/8 
yards 60 inch fabric.

$1.50 for each pattern. Add 
40< for each pattern for first- 
class airmail and handling. 
Send to:

Anne Adams, Dept. 10,’ Polish 
Daily Zgoda, 243 West 17th st., 
New York, N.Y. 10011.

Print NAME, ADDRESS, ZIP, 
SIZE and STYLE NUMBER.

Work, weekends, school - our 
new FALL-WINTER FASHION 
CATALOG has all the dresses, 
fops, skirts, vests, pants 
you want! Plus $1.50 free 
pattern coupon. Send 75r 
107-lnstant Sewing Book. $1.00 
106-lnstant Fashion Book $1.00 
125-Petal Quilts $1.50 
124-Gifts ’n’ Ornaments $1.50

Henryk Sienkiewicz

Potop (II)
153 ' (Ciąg dalszy)

— Dobrze, że się do mnie udajesz — odpowiedział Zagłoba 
— bo ja niejedno wnet wyrozumiem, nad czym kto inny rok 
by na próżno głowę łamał. Czemu ją wywiózł? Nie neguję, że 
mu musiała wpaść w oko, ale wywiózł ją dlatego, aby przez 
nią wszystkich Billewiczów, którzy są liczni i możni, od 
nieprzyjacielskich uczynków przeciw Radziwiłłom powstrzymać.

— Może to być! — rzeki Charłamp. — To pewna, że w 
Taurogach bardzo musi żądze przyrodzone miarkować i ad 
extrema posunąć się nie może.

— Gdzie on teraz jest?
— Książę wojewoda suponował w Tykocinie, że musi być u 

króla szwedzkiego w Elblągu, do którego po posiłki miał jechać. 
To pewna, że go teraz w Taurogach nie masz, bo go tam 
posłańcy nie znaleźli.

Tu Charłamp zwrócił się do Kmicica;
— Chcesz wasza mość posłuchać prostego żołnierza, to 

powiem, co myślę: jeżeli tam pannę Billewiczównę już jaka 
przygoda w Taurogach spotkała albo jeżeli książę afekt w 
niej rozbudzić zdołał, to wasza mość nie masz tam po co 
jechać; jeżeli zaś nie, jeżeli jest przy książnej pani i z nią 
razem do Kurlandii pojedzie, to tam bezpieczniejsza niż 
gdziekolwiek i lepszego miejsca nie znalazlybś wasza mość 
dla niej w całej tej Rzeczypospolitej, zalanej płomieniem wojny.

— Jeśliś waść taki rezolut, jako powiadają, a jak i ja sam 
mniemam — wtrącił Skrzetuski — to naprzód ci Bogusława 
dostać, a mając go w ręku, wszystko otrzymasz.

— Gdzie on teraz jest? — powtórzył Kmicic zwracając 
się do Charłampa.

— Jużem waszej mości powiedział — odparł nosaez — ale 
wasza mość od zgryzot się zapamiętywasz. Suponuję, że jest w 
Elblągu i pewnie wraz z Carolusem Gustawem w pole przeciw 
panu Czarnieckiemu ruszy.

— Waść zaś najlepiej uczynisz, gdy z nami do pana 
Czarnieckiego ruszysz, bo w ten sposób prędko się z Bogusławem 
spotkać możecie — rzeki pan Wołodyjowski.

— Dziękuję waszmościom za życzliwe rady! — zawołał 
Kmicic. I począł się żegnać żywo ze wszystkimi, oni zaś nie 
zatrzymywali go wiedząc, że człek strapiony ni do rozmowy, ni 
do kielicha niezdatny, natomiast pan Wołodyjowski rzeki:

— Odprowadzę waszmość do arcybiskupiego pałacu, boś 
tak zalterowan, że jeszcze gdzie na ulicy padniesz.

— I ja! — rzeki Jan Skrzetuski.
— To chodźmy wszyscy! — dodał Zagłoba.
Przypasali więc szable, nałożyli burki ciepłe i wyszli. Na 

ulicach jeszcze więcej było ludzi niż poprzednio. Co chwila 
spotykali oddziały zbrojnej szlachty, żołnierzy, sług pańskich i 
szlacheckich. Ormian, Żydów, Wołochów, ruskich chłopów z 
przedmieść popalonych w czasie dwóch napadów Chmielnickiego.

Kupcy stali przed swymi sklepami, okna domów pełne 
były głów ciekawych. Wszyscy powtarzali, że czambulik już 
nadszedł i że niebawem przeciągnie przez miasto, ażeby 
prezentować się królowi. Kto żyw, chciał widzieć ów czambulik, 
bo wielka to była osobliwość spoglądać na Tatarów przejeżdża­
jących spokojnie przez ulice grodu. Inaczej dotąd Lwów widywał 
tych gości, a raczej widywał ich tylko za murami, w postaci 
chmur nieprzejrzanych, na tle płonących przedmieść i oko­
licznych wiosek. Teraz mieli wjechać jako sojusznicy przeciw 
Szwedom. Toteż rycerze nasi zaledwie mogl utorować sobie 
przez tłumy drogę. Co chwila okrzyki — jadą! — przebiegały z 
jednej ulicy na drugą, a wówczas tłumy zbijały się w tak gęste 
masy, że ani podobna było kroku postąpić.

— Ha! — rzekł Zagłoba — przystańmy nieco. Panie 
Michale, przypomną nam się niedawne czasy, gdyśmy to nie z 
boku, ale wprost w ślepia patrzyli tym skurczybykom. A jaż 
to i w niewoli u nich siedziałem. Powiadają, że przyszły chan 
kubek w kubek do mnie podobny... Ale co tam przeszłe 
zbytki wspominać!

— Jadą! Jadą! — rozległo się znów wołanie.
— Bóg serca psubratów odmienił — mówił dalej Zagłoba — 

że zamiast krainy ruskie pustoszyć, w sukurs nam idą... Cud 
to wyraźny! Bo powiadam wam, iż gdyby za każdego poganina, 
którego ta stara ręka do piekła wysłała, jeden grzech mi był 
odpuszczony, już bym był kanonizowany i wigilię musielibyście 
do mnie pościć albo byłbym na wozie ognistym żywcem do 
nieba porwań.

— A pamiętasz waćpan, jak to było wonczas, gdyśmy to 
znad Waładynki od Raszkowa do Zbaraża jechali?...

— Jakże nie pamiętam?! Coś to w wykrot wpadł, a ja za 
nimi przez gąszcza aż do gościńca pognałem. To, jakeśmy po 
ciebie wrócili, wszystko rycerstwo nie mogło się oddziwić, bo 
co kierz, to jedna bestia leżała.

Pan Wołodyjowski pamiętał, że wonczas było wcale na 
odwrót, ale zrazu nic nie odrzekł, bo się bardzo zdumiał, nim 
zaś ochłonął, głosy po raz dziesiąty czy któryś poczęły wołać:

— Jadą! jadą!
Okrzyk stał się powszechny, potem ucichło i wszystkie 

głowy zwróciły się w tę stronę, z której czambulik miał 
nadciągnąć. Jakoż z dala ozwała się wrzaskliwa muzyka, tłumy 
zaczęły się rozstępować ze środka ulicy ku ścianom domostw, 
z końca zaś ukazali się pierwsi tatarscy jeźdźcy.

— Patrzcie! i kapelę mają ze sobą, to u Tatarów niezwy­
czajna rzecz.

— Bo się chcą jak najlepiej zaprezentować — odrzekł 
Jan Skrzetuski — ale przecie niektóre czambuły mają swoich 
muzykantów, którzy im przygrywają, gdy koszem gdzie na 
dłuższy czas zapadną. Wyborowy też to musi być komunik!

Tymczasem jeźdźcy zbliżyli się i poczęli przeciągać mimo. 
Naprzód jechał na srokatym koniu śniady jakoby w dymie 
uwędzony Tatar, dwie piszczałki w gębie mający. Ten, prze­
chyliwszy w tył głowę i zamknąwszy oczy, przebierał po owych 
dudkach palcami wydobywając z nich tony piskliwe i ostre, a 
tak szybkie, że ucho zaledwie je ułowić mogło.

(Ciąg dalszy nastąpi)

Czy należysz do jednej z polonijnych 
organizacji bratniej pomocy?
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Kronika Harcerska
“Do Dziecka Swego Mów Po Polsku 

i Przekaz Mu Polskie Tradycje”
JESIEŃ

Leopold Staff
Jesienny czas!
Cudownych blasków czas! 
O dęby, buki, klony i platany, 
Ciepłych odcieni stubarwne organy, 
Na których złotą symfonię gra las! 

O, pełne słońca przepychów i kras, 
Melancholijnie milczące polany, 
Kędy przez liści ogniste dywany 
Przechodzi piękna bóg ostatni raz!

Dusza ma, zda się, o tysiące lat
W przeszłość cofnęła się na czasu 
zdroju.

W wiek ziemi błogi, szczęśliwy i 
młody,

I patrzy z żalem, jak ginie ten świat, 
Jak kona z boskim uśmiechem

spokoju
Olimp radości, piękna i pogody. . . .

Każda pora roku ma swój niepowta­
rzalny jedyny urok, a w Prawie na­
szym jest taki punkt, który mówi o 
miłości przyrody i nakazie jej pozna­
nia.

W praktyce jednak ogranicza się 
to przeważnie do zetknięcia się z 
przyrodą jedynie w okresie letnim — 
kolonii, obozów czy wędrówek i to 
przeważnie z podejściem nawśkrość 
utilitamym. Ot, wykorzystanie przy­
rody dla swojej wygody.

A przecież przyroda, to piękno, 
mądrość i droga do Boga. Drogą 
do tego jest poznanie tajemnic i życia 
nas otaczającego.

Jesienny czas zaprasza nas do wy­
cieczek, by poznać piękno mieniącego 
się w tym czasie lasu, czy choćby 
pobliskiego parku. Kiedyś, budowali­
śmy karmiki na okres zimowy dla 
ptaków, których sroga zima przygna­
ła pod nasze okna. A dziś?...

Bezpłatny Kurs 
J. Angielskiego

Oddział Publicznej Biblioteki w 
Chicago, 5148 s. Archer, rozpoczął 
wolny od opłat kurs nauki języka 
angielskiego — “angielski jako drugi 
język.”

Kurs odbywa się we wtorki i czwar­
tki W godz. 12:15-2:15 w poł. Klasy 
zostały utworzone z myślą o ludziach, 
którzy chcą opanować podstawy 
języka angielskiego.

Wszystkie materiały potrzebne do 
nauki są bezpłatne. Biblioteka po­
siada również kolekcję książek w ję­
zyku polskim.

O informacje proszę dzwonić pod 
No. 582-9241.

Zapisy do Szkoły 
Gminy 39 ZNP

Zapisy do szkoły sobotniej na przy­
szły rok szkolny odbędą się w sobotę 
30 września od godz. 10 rano do 12 w 
poł., w sali Archer Park, 4901 S. Kil- 
bourn Ave.

Nauka rozpocznie się zaś 7 paź­
dziernika i będzie prowadzona w 
każdą sobotę od godz. 9 rano do 12 w 
poł. W szkółce prowadzone będą 
przedmioty takie jak: język polski 
dla początkujących i dla zaawanso­
wanych, śpiew i polskie tańce naro­
dowe. Przyjmiemy dzieci od 6 do 14 lat

Młodzież naszej szkoły brała liczny 
udział w niedawno odbytym Zjeździe 
Młodzieżowym w Alliance College, 
Cambridge Springs, Pa., gdzie zdobyła 
liczne pochwały za swe piękne wy­
stępy. Fotografie są już do nabycia 
za opłatą $3 dla tych, którzy brali 
udział w Zjeździe.

Melania Winiecka

Posiedzenie Klubu 
Parafii Odporyszów

Klub parafii- Odporyszów odbędzie 
zebranie 28 września w sali posiedzeń.

S. Jakus, prezes; J. Wens, sekt, 
prot.

Z harcerską radością czytaliśmy 
opisy wrażeń i przeżyć harcerek z 
wędrówki po dalekim Kolorado. Kie­
dyś takich wędrówek było znacznie 
więcej....

Jeszcze jest czas by “wyskoczyć” 
do Ośrodka na podziwianie piękna 
kolorytu jesieni.
Jesienna Zabawa — Dobry Cel

Kolo Przyjaciół Harcerstwa od 28 
lat służy pomocą finansową tutejszym 
Gromadom, Drużynom i Hufcom. 
Ostatnie 10 lat to urządzanie, rozbu­
dowa i dostosowanie do wymagań 
przepisów stanowych naszego terenu 
w Wisconsin.

Ulepszenia, dogodniejsze warunki 
na koloniach i obozach — oto wyniki 
pracy K.P.H.

Fundusze na te wydatki Koło zdo­
bywało i zdobywa przeważnie wła­
snym wysiłkiem: zabawy — jesienne, 
zimowe, wiosenne — Sylwestry i Kier­
masze, prace na Navy Pier.—Wszyst­
ko to wykonuje przeważnie niewielka 
grupka członków Zarządu Kola. 
Udział Rodziców to chyba tylko gre­
mialny udział w wspomnianych im­
prezach i dary, które przy tych okaz­
jach wielu składa.

Wierzymy, że w sobotę, 7 paździer­
nika Jesienna Zabawa spotka się z 
pełnym poparciem i okazała sala Gre­
cka — 2727 W. Winona wypełni się po 
brzegi.
Wrzesień 1939-1944

Oto datv. które nrzvDominaia nam 
o harcerkach i harcerzach, którzy w 
tym czasie składali próbę swego wy­

robienia i postawy harcerskiej. Są to 
wspaniałe karty dziejów Harcerstwa, 
o których jednak mało się pamięta. 
W Kraju nie jest dobrze widziane 
wspominanie tych czasów, bo to niby 
dokonania innego Harcerstwa. My tu 
zdała od Kraju zajęci swoimi troska­
mi często również nie pamiętamy o 
“SZARYCH SZEREGACH” o ich pra­
cy dla Polski.

Okazja dla “Wędrowniczek i Wę­
drowników” oraz Kręgu St-harcer- 
skiego przypomnienia sobie i Społe­
czeństwu tych momentów historycz­
nych tamtych dni i naszego w nich 
udziału.
Ognisko Harcerskie

Grupka b. harcerzy “SZARYCH 
SZEREGÓW” zamieszkałych w Pala­
tine projektuje urządzenie na tam­
tym terenie Ogniska Harcerskiego w 
dniu 30 września (sobota), o godz. 7 
i zaprasza na nie Starszych Harcerzy 
z Kręgów St-h oraz byłych harcerzy.

Ognisko odbędzie się na prywatnym 
terenie w Palatine, 20073 N. Hazel 
Crest Rd. Dojazd: drogą 94 do 53 do 
Dundee Rd. — skręt w lewo do 12 Rd. 
przy 3-cim świetle skręt w prawo. 
Drugi dom po prawej stronie.
Pasowanie Zuchów

W sobotę, dnia 7 października br., 
o godz. 2:45 w sali Parku Pułaskiego 
przy ul. Cleaver i Blackhawk, odbę­
dzie się tradycyjne pasowanie zu­
chów na harcerzy.

Spodziewamy się, że wszyscy Ro­
dzice pasowanych zuchów wezmą 
udział, podkreślając tym ważność te­
go momentu w wychowaniu Harcer­
skim ich dziecka.
Zapisy Do Gromad i Drużyn

W związku z rozpoczęciem nowego 
roku pracy harcerskiej są przyjmo­
wani kandydaci do Gromad i Drużyn. 
Zgłoszenia telefoniczne proszę kiero­
wać pod 276-8341 (J. Bazylewski) lub 
725-4098 (T. Więcek). Można również 
zapisać dziecko w dniu Pasowania w 
Parku Pułaskiego. Przypominamy 
również, że są przyjmowane zgłosze­
nia młodzieży zamieszkałej w obrębie 
okręgu pocztowego 60622, — 47 i 51 
do nowej jednostki. Telefon jak wy­
żej.

UWAGA WSZYSTKIE POLKI! 
Panienki i Panie!

WZNOWILIŚMY TĘ KSIĄŻKĘ NA WASZE ŻĄDANIE.
Bo każda staranna gosposia pamięta, 

Ze POLSKIE CIASTA, nie tylko na święta!
A więc Gosposiu z farmy czy też z miasta

KUP W DZIENNIKU 
ZWIĄZKO WYM KSIĄŻKĘ

JAK PIEC CIASTA 
Cena$ 1.00

oraz 35 centów na przesyłkę pocztową

DZIENNIK ZWIĄZKO WY
1201 Milwaukee Avenue Chicago, Ul. 60622

(Na C.O.D. nie wysyłamy)

Echa Otwarcia Kwatery 
Kongr. Dana Rostenkowskiego

Zdjęcie przedstawia kongr. Dana Rostenkowskiego w czasie 
otwarcia jego kwatery kampanijnej pnr 5051 West Fullerton. 
Przyjęcie z okazji otwarcia odbyło się 16 września. Na zdjęciu: 
(od lewej) nowy komendant okręgu policyjnego Shakespeare, 
por. Paul Jankowski, który urodził się i wychował w dziel­
nicy, w jakiej obecnie pełni służbę, wiceprezes i trustys Dy­
stryktu Sanitarnego, William Jaskula, kandydujący ponownie 
na urząd, Kongr. Rostenkowki.

Zdjęcie przedstawia Rostenkowskiego w rozmowie ze zna­
nym sportowcem, “Moose” Skowronem, który uczestniczył 
w otwarciu kwatery kampanijnej. Między nimi stoi Walter 
Nega, kandydat na stanowego senatora z 14-go okręgu senac­
kiego. Zdjęcie zostało wykonane przed budynkiem kwatery 
kampanijnej, zorganizowanej przez “Citizent Committee for 
Dan Rostenkowski”.

Polonijni Demokraci Szykują 
Kampanię Przedwyborczą

Komisarz powiatowy, Mateusz 
Bieszczat, prezes Polsko-Amerykań­
skiej Organizacji Demokratycznej 
(PADO), zwołał pierwsze posiedze­
nie plenarne, aby omówić sprawy 
zbliżającej się kampanii przedwybor­
czej.

Posiedzenie odbyło się w ub. czwar-

Posiedzenie Klubu 
Przyjaciół 

Prez. A. A. Mazewskiego 
Posiedzenie Klubu Przyjaciół Prez. 

A. A. Mazewskiego odbędzie się we 
wtorek, 3 października w sali Domu 
Okręgu 1, 1239 N. Wood, o godz. 7:30 
wieczorem. Po posiedzeniu przyjęcie 
dla uczestników.

C. Kościelak, prezes; H. M. Ster- 
mińska, sekr.

Zabawa Klubu Przyjaciół 
Prez. A. A. Mazewskiego

Klub Przyjaciół prez. A. A. Ma­
zewskiego urządza zabawę towarzyską 
w niedzielę, 1 października w Okręgu
I Stow.Wet. Armii Pol. w Ameryce, 
1239 N. Wood, o godz. 1:30 po poł.

C. Kościelak, prezes; H. M. Ster- 
mińska sekr.

Nowy Zarząd 
Zw. Polaków w Ameryce 

W Toledo, Ohio, zakończył się 34-ty 
Sejm Związku Polaków w Ameryce. 
W rezultacie przeprowadzonych wy­
borów, lista zarządu przedstawia się 
następująco: Bernard A. Michalski, 
prezes; Bolesław Tański, wiceprezes; 
Genowefa Sandej, wiceprezeska; Ma­
ria Kroll, sekretarka, oraz Stanisława 
Reklińska, skarbniczka.

Nowy zarząd centralny został za­
przysiężony przez przewodniczącego 
Sejmu — Antoniego Robakowskiego.

Posiedzenie Stow. 
Starszych Mieszkańców 

Holstein Parku
Posiedzenie Stow. Starszych Mie­

szkańców Holstein Parku odbędzie 
się w czwartek, 28 września o godz.
II rańo, 2200 N. Oakley, róg Palmer.

^Zabawa Taneczna 
Klubu Łęczan

Klub Łęczan urządza zabawę ta­
neczną w sobotę, 30 września o godz. 
8 wieczorem w sali Stardust, 5688 N. 
Milwaukee. Orkiestra “Blue Sky.” 

Donacja $4.
S. Kozioł, prezes; T. Golenia, sekr. 

prot.

tek, przy udziale 35 osób, urzędników 
publicznych, kandydatów w wyborach 
7 listopada, przedstawicieli świata 
pracy i przemysłowców. Gościem był 
adw. Richard Troy, kandydat na ge­
neralnego prokuratora Illinois i zięć 
Bieszczata.

Prezes Bieszczat złożył wszy­
stkim sprawozdanie finansowe za 
okres kampanii przedwyborczej w 
1976 r. Organizacja wydała na ten cel 
>7,055.

Następnie omawiano potrzeby tego­
rocznej kampanii. Zebrani uchwalili, 
aby demokratyczne organizacje war- 
dowe, mające komitymanów polskie­
go pochodzenia, złożyły po $500, zaś 
kandydaci i urzędnicy publiczni po 
$200. Zebrane w ten sposób fundusze 
zostaną użyte na propagandę przede 
wszystkim polonijnych demokratów 
w radio, prasie i telewizji.
“Polka Night”

Na wniosek stanowego rep. Tadeu­
sza Lechowicza zdecydowano zorga­
nizować i w tym roku imprezę kampa­
nijną “Polka Night,” jaka odbędzie 
się w restauracji Tadeusza Przybyły 

w Niles, Dl. Organizacją zajmie się 
komitet z Lechowiczem na czele.

Zorganizowanie takiej imprezy 
poparli komityman 31 wardy Edward 
Nędza i stanowy rep. Walter Kozu- 
bowski. Stanowy rep. Roman Kosiń­
ski zaofiarował zegarek jako nagrodę 
wejściową, zaś znany przemysłowiec, 
Richard Harczak, zadeklarował, że 
pokryje w połowie wydatki związane 
z “Polka Night.”

Dyskusja w czasie posiedzenia to­
czyła się dokoła problemu skuteczne­
go propagowania kandydatów Polo­
nii, ubiegających się o stanowiska w 
listopadowych wyborach. W dyskusji 
zabierali głos m. in. aid. Roman Pu- 
ciński, sędzia Richard Jorzak, trustys 
Dystryktu Sanitarnego William Ja­
skula, Lechowicz.

Na wniosek aid. Pucińskiego posta­
nowiono wydać broszurkę kampanij­
ną, dotyczącą polonijnych kandyda­
tów na urzędy.

W czasie posiedzenia przemawiał 
adw. Troy, dzieląc się swoimi wraże­
niami z kampanii. Ocenia on szanse 
demokratów optymistycznie, ponie­
waż w powiatach w południowej czę­
ści stanu wyraźnie ustąpiły anty- 
chicagoskie nastroje, jakie tam pano­
wały szczególnie z racji rządów ma- 
yora Daley w partii w pow. Cook.

Prezes Bieszczat przedstawił ucze­
stniczących w posiedzeniu przedsta­
wicieli unii i biznesu.

Cenna Rzeźba 
We Wrocławiu

Na wystawie Śląskiej Rzeźby Ka­
miennej Średniowiecznej w Muzeum 
Narodowym we Wrocławiu oglądać 
można interesujący zabytkowy obiekt. 
Jest nim bardzo cenna rzeźba, po­
wstała ok. 1400 r., przedstawiająca 
Chrystusa Boleściwego. Należy ona 
do typu przedstawień Vir Dolorum.

Rzeźba Chrystusa Boleściwego zo­
stała prawdopodobnie ufundowana 
dla ołtarza Cechu Złotników Wrocław­
skich z 1398 r. w kościele Sw. Ma­
rii Magdaleny we Wrocławiu, przez 
Henryka z Kłodzka. W 1473 r. umie­
szczono ją w okazałym ołtarzu go­
tyckim kaplicy cechowej. Dopiero w 
XIX w. wraz z wieloma innymi za­
bytkami, przekazana została do Mu­
zeum Przemysłu Artystycznego i Sta­
rożytności we Wrocławiu.

Posiedzenie Klubu 
Nowy Prąd

Klub Nowy Prąd odbędzie posie­
dzenie w środę, 4 października w sali 
Rainbow Gardens, 1425 W. 51 ul. o 
godz. 7:30 wieczorem. Z uwagi na wiele 
ważnych spraw do omówienia, człon­
kowie proszeni są o liczne przybycie.

Pol.-Am. Liga 
Polityczna Pow. Cook

Polsko-Amerykańska Liga Poli­
tyczna pow. Cook odbędzie zebranie 
w środę, 27 września o godz. 7:30 
wieczorem w nowej sali United Polish 
American Council, 2905 Milwaukee. 
Zapraszamy wszystkich delegatów i 
gości. W posiedzeniu wezmą udział 
przedstawiciele życia politycznego, 
którzy ubiegają się o stanowisko gu­
bernatora i prokuratora stanowego.

Posiedzenie Oddziału 
Ster Nr 46 Ligi Morskiej 

w Ameryce
Posiedzenie Oddziału Ster Nr 46 

Ligi Morskiej w Ameryce odbędzie się 
w środę, 27 września o godz. 7:30 
wieczorem w sali św. Pankracego, 
2940 W. 4o PI.

Prosimy o liczne przybycie z uwagi 
na konieczności omówienia spraw 
organizacyjnych w związku z bankie­
tem, jaki ma się odbyć 30 września 
w sali Paradise, 48 ul. z okazji 45-lecia 
Oddziału.

“Młodzi Mówią”
Staraniem Studium Spraw Polskich 

odbędzie się publiczny odczyt dnia 
1 października (niedziela) o godz. 2 
po poł. w sali SPK, 3242 N. Pułaski, 
wygłoszony przez Krystynę Ratkę.

Zebranie zagai dr J. F. Morelewski. 
Wstęp wolny.
Jest to z kolei drugi występ Kry­

styny Ratkę (z Detroit), w ramach 
Studium SP, po bardzo udanym spot­
kaniu z młodzieżą w Battle Creek, Midi.

Intencją Studium SP jest nie tylko 
studiowanie istniejącej rzeczywisto­
ści w ujarzmionej Polsce, nie tylko 
prostowanie fałszowanej historii, nie 
tylko informowanie szerokich kół 
intelektualistów w USA i Kanadzie, 
ale przede wszystkim wciąganie do 
tej pracy młodego pokolenia, rozu­
miejącego groźbę rosyjskiego impe­
rializmu, pokolenia wychowanego 
zarówno przez reżym warszawski jak 
i na Zachodzie.

Studium SP zaprasza wszystkich.

Zgon Kompozytora
W Warszawie zmarł w wieku 79 lat 

Feliks Rybicki, kompozytor, dyrygent 
i pedagog muzyczny. Był autorem 
ilustracji muzycznej do wielu polskich 
filmów w okresie przedwojennym.

Po wojnie poświęcił się głównie 
twórczości muzycznej dla Polskiego 
Radia. Zmarły był autorem bardzo 
popularnych podręczników dla po­
czątkujących pianistów.

Feliks Rybicki otrzymał dwukrot­
nie nagrodę państwową za twórczość 
dla dzieci i młodzieży.

Numer Poświęcony 
Polsce

W serii “Beautes du Monde” przed- i 
stawiającej piękno różnych stron Eu­
ropy, znane francuskie wydawnictwo 
“Larousse” udostępniło czytelnikom 
numer poświęcony w całości Polsce. 
Na 22 stronach bogato wypełnionych 
kolorowymi fotografiami, znaleźć 
można krótki zarys polskiej historii 
oraz szerszy opis ważniejszych miast 
i regionów Polski, które warto zwie­
dzić ze względu na ich wielką atrak­
cyjność. Dwie ostatnie strony — to 
przewodnik praktyczny.

Z Życia 
Organizacyjnego 

Z.N.P.

Wydział Kobiet 
Okr. XII ZNP

Pierwsze powakacyjne posiedzenie 
Wydziału Kobiet Okręgu 12-go ZNP 
odbędzie się w środę, 27-go września 
br., o godzinie 7-ej wieczorem, w sali 
Placówki 14-ej SWAP, 4139 So. 
Kedzie Ave.

Apelujemy o liczne przybycie, po­
nieważ mamy dużo spraw do omó­
wienia.

Genowefa Wesołowska, komisarka
Janina Binkowska, korespondentka

Posiedzenie 
Gminy 41 ZNP 

Posiedzenie Gminy 41 ZNP odbę­
dzie się 4 października o godz. 7:30 
wieczorem w sali Anieli Leszczyń­
skiej, 2532 W. Fullerton.

C. Kościelak, prezes; H. M. Ster- 
mińska, sekr.

Posiedzenie Komitetu 
Rozwoju Gminy 39 ZNP
Posiedzenie Komitetu Rozwoju' 

Gminy 39 ZNP odbędzie się w czwar-1 
tek, 28 września o godz. 7:30 w sali 
J. Słowackiego, 1700 W. 48 ul. Z uwagi 
na ważne sprawy, które będą oma­
wiane, prosimy o liczne przybycie.

F. Goryl, prezes; H. Marzec, sekr.

Posiedzenie 
Gminy 39 ZNP

Powakacyjne posiedzenie Gminy 39 
ZNP odbędzie się we wtorek, 3 paź­
dziernika o godz. 7:30 wieczorem w 
sali J. Słowackiego, 1700 W. 48 ul.

Z uwagi na ważne sprawy do zała­
twienia, prosimy wszystkich o przyby­
cie.

F. Goryl, prezes; H. Marzec, sekr. 
prot.

Zebranie Gminy 143 ZNP
Pierwsze powakacyjne zebranie 

Gminy 143 ZNP odbędzie się w ponie­
działek, 2 października o godz. 7:30 
wieczorem w sali J. Słowackiego, 1700 
W. 48 ul. Wszystkich delegatów i de­
legatki prosimy o punktualne przy­
bycie.

E. Bodnicki, prezes.

75-lecie Istnienia Tow. 
Nar. Korony Polskiej, 

Gr. 771 ZNP
Tow. Narodowe Korony Polskiej i 

Grajewianie, Grupa 771 ZNP, obchodzi 
75 lat rocznicę swego istnienia. Z tej 
okazji odbędzie się bankiet w nie­
dzielę, 22 października w House of the 
White Eagle, 6845 N. Milwaukee, 
Niles, Ill. Cocktail: godz. 4 po pol., 
obiad: 6:30 wiecz. Bilety po $17.50 
od osoby (cena obejmuje dania ba­
rowe).

Roman H. Strzelecki, prezes ban­
kietu; D. Ramotowska, sekr.; Józef 
Zukowski, prezes Grupy; Dolores 
Ramotowska, wiceprez.; Roman 
Strzelecki, sekr.; Stefan Wądołowski, 
sekr. fin.; Tadeusz Nikliński, skarb­
nik; K. Rydzewski, marszałek.

ŚSr Polska Komedia Sfilmowana w Chicago 
z udziałem amerykańskich aktorów! 

[ P R E M I E R A ! ’"i

Wrotach głównych bohaterowie filmów 
"SamiSwoi"i "Nie Ma Mocnych" 

Władysław Hańcza i Wacław Kowalski 

Kochaj albo Rzuć!
Dialog dwujęzyczny, napisy angielskie 

Love It — Or Leave It! 
Z lotu ptaka fantastycznie piękne 

jest Chicago i Warszawa w kolorach!

Ogłaszamy ostatnie 4 wieczory, 
po 2 seanse o 6:30 oraz o 9-ej

> Telefoi u:ix j Pułaski Przy <545-5922 KINO Ml II OTO Mj|waokee Ave.
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 

W STANACH ZJEDN. 1 W KANADZIE
Codzienne 

i Weekendowe
Rocznie (1 yr.) $31.50 
Półrocz. (6 mos.) 18.G0 
Kwartał. (3 mos.) 10.50 
Miesięcz. (1 mo.) 5.00

Tylko 
Weekendowe Wydanie
Rocznie (1 yr.) $10.25
Półrocz. (6 mos.) 6.75
Kwartał. (3 mos.) 4.00

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy 
Numer Codziennie (Single Daily Copy) 25c

DO INNYCH KRAJÓW:

Codzienne
i Weekendowe

Rocznie (1 yr.) $41.00
Półrocz. (6 mos.) 25.00
Kwartał (3 mos.) 15.00

Tylko 
Weekendowe Wydanie
Rocznie (1 yr.) $13.00
Półrocz. (6 mos.) 9.50
Kwartał. (3 mos.) 6.00

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy
Numer Weekendowy (Single Week-End) .......30c

Do Czego Zmierza Begin?
Zastanawia gra, jaką prowadzi premier Izrae­

la, Menachem Begin, skoro co innego głosi 
w wystąpieniach publicznych wobec przedsta­
wicieli prasy zagranicznej, a co innego, gdy 
przemawia do amerykańskich Żydów.

W czasie konferencji prasowej w Londynie 
Begin mówił bardzo optymistycznie o dokoń­
czeniu przygotowań na rzecz normalizacji sto­
sunków z Egiptem w okresie wcześniejszym 
niż to ustalono w Camp David. Natomiast w 
czasie wystąpienia wobec około 2,000 przed­
stawicieli amerykańskich Żydów w New Yorku 
Begin znowu uderzył w bojowe tony, gdyż 
wywodził, że wojska izraelskie nie wycofają 
się z rejonu Gazy i z obszarów po zachodniej 
stronie rzeki Jordan nawet po przejściowym 
okresie pięciu lat, jak również ustalono w Camp 
David.

Trudno zrozumieć to wystąpienie Begina. 
Jasne jest, że jednym z podstawowych zagad­
nień w zakresie zrealizowania ustaleń w Camp 
David jest izraelska okupacja obszarów Gazy 
i “West Bank”. Drugim krytycznym zagad­
nieniem są izraelskie osiedla na palestyńskich

obszarach, uważane za nielegalne i przez Wash­
ington, a nie tylko przez Arabów. Trzecim 
wreszcie jest sprawa Jerozolimy.

I gdy Sekretarz Stanu, Cyrus Vance, bawił 
na Bliskim Wschodzie, podejmując wysiłki na 
rzecz włączenia w ustalenia z Camp David 
również Jordanii i Arabii Saudyjskiej, pre­
mier Izraela jakoby podcinał możliwości Vance 
w zakresie jego oddziaływania na króla Hus- 
seina (Jordania) i na króla Hahlina (Arabia 
Saudyjska).

W tej sytuacji nasuwa się podejrzenie, że 
przypuszczalnie w Camp David prezydent Car­
ter narzucił Beginowi przyjęcie ramowego ukła­
du w odniesieniu do kroków na rzecz zlik­
widowania konfliktu politycznego na Bliskim 
Wschodzie, ale Begin w głębi ducha nie godzi 
się na te ustalenia i w pewnym sensie pod­
cina i propozycje amerykańskiego Prezydenta.

Jedno jest pewne: Problem konfliktu arabsko- 
izraelskiego nie powinien być przedmiotem 
gry Begina, jeśli nie chce on odwrócenia się 
amerykańskiej opinii publicznej przeciw Izrae­
lowi.

Indie Szukają Własnej Drogi
Indie nigdy nie były w lepszej sytuacji, mó­

wią zwolennicy premiera Moraji Desai. Dzięki 
dobrym urodzajom przez trzy kolejne lata 
zapasy zboża doszły do 20 milionów ton. Każ­
dego miesiąca wzrasta wydobycie ropy nafto­
wej z dna morskiego koło Bombaju, zmniej­
szając import paliwa. Eksperci przewidują, 
że źródła ropy koło Bombaju w 1980 r. po­
kryją jedną trzecią zapotrzebowania Indii na 
paliwo.

Chroniczny deficyt bilansu płatniczego, po 
krywany poprzednio przez pożyczki i zapomogi 
zagraniczne, należy do przeszłości. Likwidację 
deficytu płatniczego zawdzięcza kraj dwu czyn­
nikom: mniejszemu importowi ropy naftowej 
i dochodzącym do $1.5 biliona rocznie oszczęd­
nościom przysyłanym przez hinduskich robot­
ników pracujących w krajach Bliskiego Wscho­
du i innych. Rezerwy dewizowe Indii doszły 
już do $6 bilionów. W tej sytuacji rząd mógł 
sobie pozwolić na cofnięcie ograniczeń impor­
towych na 250 artykułów, uważanych za luk­
susowe i wpłacić $250 milionów do Między­
narodowego Funduszu Monetarnego na konto 
zaciągniętych w poprzednich latach pożyczek.

Jest to jedna strona medalu, a jej jasny 
wygląd nie jest zasługą rządu. Wzrastająca opo­
zycja zarzuca premierowi Desai, że swą poli­
tyką doprowadził do chaosu, coraz burzliw­
szych demonstracji i strajków. W ub. roku 
produkcja przemysłowa wzrosła o 4 procent, 
gdy w ostatnim roku rządów Indiry Gandhi 
wzrost produkcji wyniósł 10.4 proc.

Pogłębia się rozbicie rządzącej partii Janata. 
Nie wszystkie frakcje zwycięskiej koalicji, któ­
ra usunęła od władzy Indirę Gandhi, podzie­
lają obsesję premiera Desai, dążącego za wszel­
ką cenę do rozwoju przemysłu wiejskiego.

Nowy plan pięcioletni jest nastawiony przede 
wszystkim na rozwój drobnego przemysłu po 
wsiach. Teoretycznie plan wygląda obiecująco. 
Ma dać zatrudnienie około 50 milionom bie­

doty wiejskiej. Dla osiągnięcia tego celu pre­
mier Desai przeznaczył 43 procent z $140 
bilionów jakie rząd w ciągu pięciu lat ma in­
westować na rozwój przemysłu wiejskiego. 
Premier wierzy, że wielki przemysł, zatrudnia­
jący zaledwie 5 procent siły roboczej kraju 
nie jest w stanie rozwiązać chronicznego bez­
robocia i nędzy milionów ludzi. Rząd opra­
cował listę 500 artykułów, które mają pro­
dukować małe fabryczki lub rzemieślnicy wiej­
scy. Na liście tej znajduje się większość arty­
kułów tekstylnych, mydło, obuwie, pasta do 
butów i do zębów, oraz setki innych wy­
robów lekkiego przemysłu. Rozwinięcie pro­
dukcji tych artykułów po wsiach doprowadzi 
do likwidacji lekkiego przemysłu w miastach. 
Za zmniejszenie bezrobocia na wsi kraj za­
płaci zwiększeniem bezrobocia w mieście.

Sfery przemysłowe nie ukrywają swego za­
dowolenia z polityki rządu. Inwestycje kapi­
tałów zagranicznych spadły do $50 milionów 
w ub. roku. Kilka firm, m. in. Coca-cola i 
IBM postanowiły opuścić Indie, kilka innych, 
jak Goodyear Tire Co., brytyjski koncern che­
miczny ICI zamierzają “przeczekać złe czasy”, 
ale nie rozszerzają swoich zakładów.

Jeden z hinduskich przemysłowców wyraził 
uczucia swoich kolegów, mówiąc, że Indie 
nie mogą się zdecydować, czy zachować.i roz­
wijać prywatną własność, czy wejść na drogę 
do socjalizmu lub komunizmu. Usunięty z rządu 
za opozycję do pięciolatki premiera Desai, 
minister spraw wewnętrznych Charan Singh, 
mówi nie bez słuszności, że nie można cof­
nąć uprzemysłowienia, które rozwijano przez 
30 lat. Większość z 22 stanów odrzuca pro­
gram premiera Desai, żądając większego udzia­
łu w dochodach i głosu w jego realizacji.

Ze zwycięstwem koalicji Janata 17 miesięcy 
temu, Indie wróciły do demokracji, ale także 
do chaosu i bezwładu. Coraz więcej kupców 
i przemysłowców mówi otwarcie, że powitali 
by radośnie powrót do władzy Indiry Gandhi.

Niepotrzebne Operacje
Sekretarz HE W, Joseph Califano, wystąpił 

z oświadczeniami, że władze federalne pod­
jęły program mający na celu ochronę oby­
wateli przed przeprowadzaniem niepotrzeb­
nych operacji, nie związanych z nagłymi wy­
padkami. Chodzi tu o operacje woreczka 
żółciowego, katarakty, wycięcie migdałów czy 
usuwanie kobietom macic. Zdaniem Califano, 
zainteresowane osoby powinny przed wyra­
żaniem zgody na te “rutynowe” operacje za­
sięgnąć dodatkowych porad u innych lekarzy, 
jeśli ich lekarze zalecają takie operacje.

Program Departamentu HEW jest wynikiem 
debat w izbowym podkomitecie, gdzie w cza­
sie przesłuchów zostały wysunięte zarzuty, że 
amerykańscy chirurdzy przeprowadzili w 1974 
r. ponad dwa miliony “niepotrzebnych opera­
cji”, a kosztowały one ponad $3.9 biliony.

Według programu HEW, władze federalne 
i stanowe będą pokrywały koszty owego “dru­
giego” zasięgania opinii co do potrzeby prze­
prowadzania operacji, jeśli chodzi o osoby 
podlegające Medicare i Medicaid. Inni pacjenci 
ponosiliby sami koszty tych dodatkowych po­
rad lekarskich, ale wiele kompanii ubezpieczeń 
zdrowia uwzględnia i tego typu wydatki.

Z badań przeprowadzonych ostatnio w New 
Yorku przez HEW wynika, że jeden pacjent 
na każdych czterech otrzymywał różne opinie

co do potrzeby przeprowadzenia operacji, gdy 
zasięgał porady innego niż jego własny lekarz.

Rzecznik HEW oświadczył, że zasięganie dru­
giej rady lekarskiej jest “dawnym i hono­
rowanym zwyczajem” w zawodzie lekarskim. 
Należy więc stosować się do tego zwyczaju, 
aby unikać niepotrzebnych operacji i związa­
nych z tym kosztów.

American Medical Association wydało oświad­
czenie, że od dawna popiera ideę drugiej porady 
lekarskiej. American College of Surgeons oświad­
czyło, że “zawsze zwalczało tego typu nad­
użycia jak niepotrzebne operacje”. Skoro więc 
jest zgodność opinii HEW i świata lekarskiego, 
program HEW powinien być realizowany.

To i Owo
Władze zdrowia w Woking w W. Brytanii 

ustaliły, że siła dźwięku w miejscowych 
dyskotekach nie może przekraczać 86 decy­
beli. Dotychczas średni dyskotekowy hałas 
posiadał moc ponad 106 decybeli i powodo­
wał urazy uszu, prowadzące do głuchoty.

Mieszkańcy Coventry, których domy znaj­
dują się przy Quinton Parade, znanego w 
mieście szlaku zakochanych, uzyskali zmniej­
szenie podatków ze względu na hałas, jaki 
czynią samochody rozamorowanej młodzieży.

Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.

Czesław Jeśman

Po Prawyborach
NOWY DZIENNIK. - Nowojorskie 

prawybory, które rozpoczęły się dra­
matycznym rozejściem się guberna­
tora Hugh Careya z zastępcą guber­
natora Mary Annę Krupsak, niedra- 
matycznie dobiegły końca przy nie­
wielkim udziale wyborców.

Hugh Carey wygrał przedbiegi, w 
stosunku 5:3:1, pozostawiając za sobą 
panią Krupsak i Jeremiah Blooma. 
Mary Annę Krupsak odniosła powa­
żny sukces, zbierając 35 proc, głosów. 
Ale nie było to dosyć. Kolejki w 
punktach wyborczych były niezwykle 
krótkie, mimo że na kampanię wyda­
no co najmniej milion dolarów, za­
sypując miasto i stan nie kończącą 
się serią ogłoszeń w TV i w radiu, 
dyskusji, ulotek i plakatów.

Demokraci niewątpliwie byli znie­
chęceni wewnętrznym konfliktem i 
koniecznością uczynienia wyboru 
między dwojgiem polityków, Careyem 
i Krupsak, którzy przez cztery lata 
ciągnęli wspólnym tandem raczej z 
powodzeniem. 75 procent głosujących 
w demokratycznych prawyborach po­
chodzi zawsze z metropolii nowojor­
skiej.

Północ stanu ma znacznie mniej­
sze skupienie ludności, a więc i gło­
sujących. Fakt ten negatywnie za­
ciążył na losach politycznych pani 
Krupsak, której siła wynikała z po­
pularności w tych regionach stanu. 
Jeremiah Bloom mógł natomiast li­
czyć na poparcie demokratów Żydów 
z NYC i metropolii, które odebrał 
głównie pani Krupsak.

Dla społeczności polsko-amerykań­
skiej w stanie Nowy Jork i w ca­
łych Stanach Zjednoczonych przegra­
na Mary Annę Krupsak stanowi po­
ważną stratę. Była ona pierwszą ko­
bietą wybraną na urząd wicegubema- 
tora. Dopiero po niej przyszły następ­
ne. Jest osobą wykształconą i przy­
gotowaną do służby publicznej. Ale 
jej decyzja pójścia własną drogą za­
skoczyła wyborców. Do końca nie 
zdołała ona przekonać nawet swoich 
przyjaciół, że jej decyzja miała pod­
kład merytoryczny, a nie personal­
ny.

Kampanię prowadziła źle. Nie stwo­
rzyła szerokiego komitetu, ani nie 
zorganizowała zbiórki funduszy. Ca­
rey ubiegł ją nawet na terenie et­
nicznym, który powinien był być jej 
głównym forte, organizując pod swy­
mi auspicjami Radę Etniczną.

Wreszcie jej otoczenie polskie pozo-

Erytrea — Kolebka 
Cywilizacji Etiopskiej

Płaskowzgórze erytrejskie znów roz­
brzmiewa wojennym hałasem. Cesar­
stwo Etiopskje, konglomerat wielu 
różnorodnych narodów i plemion, roz­
szerzało się dotąd ku źródłom Nilu 
i Oceanowi Indyjskiemu. Do jego 
zjednoczenia doszło tylko raz i para­
doksalnym zbiegiem okoliczności, 
dzięki obłędnej polityce Mussolinie- 
go. “Africa Orentale Italians” była 
spełnieniem marzeń zjednoczenia Ro­
gu Afryki pod berłem kolejnych dy­
nastii etiopskich od dwóch tysięcy 
lat.

Nawiasem mówiąc, sowieckie pla­
ny dotyczące tego obszaru pokrywa­
ją się całkowicie z faszystowskim 
“imperium kolonialnym”. A że ma 
się nazywać “Federacją Rogu Afry­
ki” nie ma najmniejszego znacze­
nia. Oczywiście, o ile Moskwie nie 
powinie się, czy raczej “ugrzęźnie”, 
noga w tej notorycznie niebezpiecznej 
części kontynentu. W chwili obecnej, 
dla urzeczywistnienia długofalowych 
sowieckich planów strategicznych, 
Moskwa za wszelką cenę pragnie 
doprowadzić do kompromisu pomię­
dzy “Socjalistyczną Etiopią” a Ery­
treą.

Nie bardzo się to udaje. Zbrod­
niczy dyktator Mengistu, wymordo­
wawszy całą elitę kraju, poczynając 
od cesarza Haile Selassie, uduszone­
go poduszką w sowieckim szpitalu 
Ras Desta w Addis Abebie, przejął 
po cesarstwie jego nie zawsze roz­
sądny, wyłączny nacjonalizm Amha- 
rów, etiopskiej “rasy panów”.

W Etipiii, na włoskiej okupacji, 
Włosi nie wtrącali się do miejsco­
wego Kościoła Jakobickiego i zamie­
rzali wprowadzić rozsądny program 
gospodarczy. Był on skażony rasiz­
mem, co prawda we włoskim, “shu- 
manizowanym” wydaniu. Surrealis­
tycznym jego przebłyskiem był po­
mysł utworzenia dynastii “Savoia 
Salomonide”. Jakiś przedsiębiorczy 
“raggioniere” w otoczeniu księcia 
Aosty, ostatniego wicekróla włoskiego 
w Etiopii, wpadł na pomysł ożenie­
nia jednego z pomniejszych książąt 
Domu Sabaudzkiego z księżniczką 
szoańskiej dynastii i wprowadzenia 
spodziewanego syna tego związku na 
tron Etipii, połączonej nierozerwal­
nym węzłem federalnym z króles­
twem Włoch.

Poza tym Włosi mogli pochlubić 
się utworzeniem Erytrei, która jest 
kolebką cywilizacji etiopskiej. Korze­
niami sięga ona starożytności przed­
chrześcijańskiej. “Panowie” tzw. 
Płaskowzgórza Chrześcijańskiego czy­
li północnej Etiopii, już w X

wieku po Chr. stanowili odrębną ca­
łość. Należeli do kręgu cywilizacji 
etiopskiej, ale posiadali — i posia­
dają — własny, odrębny język — 
Tigrinya — własne obyczaje, a przede 
wszystkim poczucie odrębności od 
reszty świata. W połowie XIX wieku 
sprowadziła się ona do zaciętych zma­
gań pomiędzy królestwem Tigre na 
północy a królestwem Szoa na po­
łudniu o koronę cesarską. Tigre zwy­
ciężyło i książę jego proklamował się 
cesarzem Janem IV. Zginął jednakże 
w bitwie z Derwiszami pod Metem- 
mą i ośrodkiem cesarstwa stało się 
amharyskie Szoa. W r. 1892 urzęd­
nik włoskiego ministerstwa spraw 
zagranicznych wpadł na pomysł na­
zwania jej “Erytreą”, dla upamięt­
nienie pięknej Andromedy, mitycznej 
księżniczki “etiopskiej”, przykutej do 
skały “Morza Erytryjskiego” przez 
smoka i uratowanej przez herosa 
Pereseusza. Legenda ta należała do 
kanonu świata starożytnego.

50 lat później Erytrea była i na­
rodem i państwem. 55 lat rządów 
włoskich i prawie 20 brytyjskich zna­
komicie przeczynilo się do pokrzep- 
nięcia poczucia narodowego Ery­
trei. W latach 1947-48, pomimo ol­
brzymich nacisków z Addis Abeby, 
znaczna część nie tylko inteligencji, 
ale i ludności wiejskiej Erytrei, 
muzułmańskiej i chrześcijańskiej, 
opowiedziała się za niepodległością. 
Aż trzy komisje “Wielkiej Czwórki” 
i ONZ odwiedziły kraj. W rezulta­
cie decyzją Generalnego Zgromadze­
nia ONZ, Erytrea została uznana 
jako federalna autonomiczna prowin­
cji Etiopii z własną policją i parla­
mentem.

Została ona proklamowana 15 wrze­
śnia 1952 roku i wyposażona we wła­
sny sztandar. 14 listopada 1962 rząd 
etiopski ogłosił, iż federalna auto­
nomia zostaje zniesiona. Ani ludność 
Erytrei ani parlament jej nie mieli 
możliwości wypowiedzenia się na ten 
temat. W tym czasie w Addis opo­
wiadano, iż Erytrejczycy zalewają 
stolicę: albo jako generałowie i mi­
nistrowie, albo jako woźnice “ghari”, 
dwukołowych dorożek konnych. W 
kilka tygodni potem wybuchło po­
wstanie. Objęło ono stopniowo wszy­
stkie grupy narodowościowe i wszy­
stkie klasy społeczne.

Ktokolwiek wygra, kraj jest już zu­
pełnie zrujnowany; jego jedyny w 
Afryce urok cywilizowanego i kosmo­
politycznego społeczeństwa nie istnie­
je.

Dziennik Polski (Londyn)

stawiało bardzo wiele do życzenia. 
Prawdopodobnie zrobiłaby lepiej, 
gdyby pozostała w Albany i czekała 
na lepszą okazję polityczną. Często 
wymieniano ją nawet jako potencjal­
ną kandydatkę na wiceprezydenta. 
Byłaby pierwszą kobietą na tym urzę­
dzie. Może miałaby szanse w wybo­
rach do Senatu z Nowego Jorku, któ­
re odbędą się na dwa lata.

Ale za późno teraz; a za wcześnie 
na spekulacje. Faktem jest, że Mary 
Annę Krupsak, najbardziej obiecują­
cy polityk polskiego pochodzenia, 
przegrała prawybory, chociaż osiąg­
nęła doskonały wynik. Jest to jej 
kapitał na przyszłość. Podkreślam y, 
że jest to strata dla całej polsko- 
amerykańskiej społeczności.

“Pobożni” Pielgrzymi
Władze Arabii Saudyjskiej przeko­

nały się, że niektórzy pielgrzymi 
przybyli z zagranicy, szczególnie z 
ubogich i przeludnionych krajów, jak 
Indie i Indonezja, po odwiedzeniu 
świętych miejsc islamu w Mekce i 
Medynie zamiast wracać, przenikają 
do ośrodków naftowych by znaleźć 
tam pracę i pozostać na stałe w Ara­
bii.

Rząd Arabii otoczył święte miejsca 
islamu “kordonem sanitarnym” by 
uniemożliwić “pobożnym” pielgrzy­
mom prześlizgnięcie się do miast nad 
zat. Perską. Rząd obawia się, że ci 
zagraniczni robotnicy mogą stać się 
rozsadnikami radykalnych haseł i 
niepokoju.

Do zwrócenia uwagi na zagadnienia 
pielgrzymów przenikających do 
miast, przyczyniły się ostatnie zabu­
rzenia w sąsiednim Kuwejcie, gdzie 
2,000 robotników z Indii wywołało 
strajk i zaburzenia na znak protestu 
przeciw niskim płacom i warunkom 
mieszkaniowym. Policja stłumiła za­
burzenia, a władze Kuwejtu deporto­
wały 200 przywódców i agitatorów 
za strajkiem.

Listy Do Redakcji
Cenzura Reżymowa Wśród Polonii

Cenzura reżymowa wśród Polonii? 
To chyba kiepski żart? Przyjrzyjmy 
się. Andrzej Chilecki jest dziennika-^ 
rzem zamieszkującym w Niemczech 
Zachodnich. Specjalizuje się w spra­
wach polskich. Pisze dobrze, jest do­
skonale poinformowany i ma dobre 
rozeznanie i ocenę stosunków i rozwo­
ju wydarzeń w Polsce. Jego artyku­
ły publikowane są w prasie polskiej 
wolnego świata, m.in. w Stanach. Do 
niedawna ogłaszał je także Związko­
wiec, pismo wydawane w Kanadzie 
przez tamtejszy Związek Polaków. 
Potem Związkowiec wstrzymał publi­
kację artykułów Andrzeja Chileckie- 
go. Zapytany o przyczynę redaktor 
Związkowca Jerzy Rozwadowski wy­
jaśnił sprawę rzeczowo. W liście do 
Chileckiego napisał, że tematyka jego 
artykułów jest “niezwykle ostra”. Is­
totnie Chilecki konsekwentnie kryty­
kuje i zwalcza reżym komunistycznej 
dyktatury w Polsce. “Proszę, broń 
Boże nie sądzić, bym nie był podobne­
go w tym zakresie zdania jak Pan”, 
pisał dalej red. Rozwadowski. Ale, 
tłumaczy on dalej, Związek Polaków 
ma biuro podróży, “które siłą rzeczy 
musi utrzymać łączność z władzami 
konsularnymi PRL . . . Zbytnie więc 
naskakiwanie na reżym nie jest w tych 
warunkach wskazane i musimy się 
z tym liczyć”.

Trzeba nabrać wody w usta i prze­
milczać fakty o dramacie narodu pol­
skiego zniewolonego przez reżymową 
przemoc, a wiadomości z Polski ogra­
niczać do nieistotnych, neutralnych 
informacji stanowiących jakiś margi­
nes polskiej rzeczywistości. Ale broń 
Boże wiadomości o ruchach praw ludz­
kich w Polsce, o szykanach i poli­
cyjnych prześladowaniach Polaków

za to tylko, że we własnym kraju 
chcą żyć jak ludzie wolni; o repre­
sjach w stosunku do profesorów i stu­
dentów, których usuwa się masowo 
z uniwersytetów, za to tylko, że uwa­
żają, że podpis Edwarda Gierka pod 
deklaracją helsinkowską gwarantu­
jącą wolność wiary, słowa, przekonań 
i zrzeszeń do czegoś zobowiązuje.

Dlaczego poruszam tę sprawę u nas, 
w Stanach, skoro Związkowiec jest 
pismem wydawanym w Kanadzie? 
Po prostu wydaje mi się, że sytua­
cja wynikła na jej tle w Kanadzie 
jest tak samo, niestety, aktualną w 
Stanach. W liście otwartym do red. 
Rozwadowskiego opublikowanym w 
paryskiej Kulturze Andrzej Chilecki 
pisze: “Reżym warszawski, mający 
na własnym terenie kłopoty z nieza­
leżną, naprawdę polską prasą opo­
zycyjną, której nie potrafi nałożyć 
kagańca — odnosi w ten sposób pa­
radoksalny i jakże smutny sukces 
za oceanem, dokąd łapa komunistów 
jeszcze, chwała Bogu, nie sięga, ale 
gdzie mimo to, dociera ich cenzura”.

Ta reżymowa cenzura, stosowana 
za cenę różnych przywilejów, usług, 
schlebiających ludzkiej próżności 
przyjęć w konsulatach i warszawskim 
Towarzystwie Łączności “Polonia”, 
ogłoszeń PKO, LOT’u itp. jest wido­
czna “gołym okiem” w postawie wie­
lu Amerykanów polskiego pochodze­
nia działających na różnych odcin­
kach naszego zbiorowego życia. Zle 
to świadczy o ich kręgosłupie moral­
nym skoro dla takich czy innych ko­
rzyści materialnych przemilczają pra­
wdę. A przecież przemilczanie praw­
dy jest w rzecywistości kłamstwem. 
Trudno mieć dla nich szacunek.

Kazimierz Łukomski
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Z Bocznej Trybuny Sportowej
ZYGMUNT P. BOBIN

Już niecałe 2 lata pozostało do inauguracji XXII Igrzysk Olimpijskich. 
Trwają intesywne prace przy wznoszeniu i modernizacji obiektów. Oto 
na zdjęciach: makieta wioski olimpijskiej i stadionu na Łużnikach mogący 
pomieścić 103 tys. widzów, który m.in. będzie miejscem otwarcia i zam­
knięcia Igrzysk. Przedstawiciele Komitetu Organizacyjnego moskiewskiej 
Olimpiady złożyli, podczas niedawno zakończonej w Atenach 80 sesji 
Międzynarodowego Komitetu Olimpijskiego, obszerny raport, traktujący 
o przygotowaniach do tej największej imprezy sportowej świata 1980 roku. 
Spotkał się on z uznaniem i zadowoleniem ze strony władz MKOL.

ZA NIECAŁE DWA LATA 
KOLEJNA OLIMPIADA

Za niecałe dwa lata, 19 lipca 1980 
roku, na Centralnym Stadionie na 
Łużnikach, nastąpi uroczycłe otwar­
cie XXII Igrzysk Olimpijskich. Mimo 
iż do tej największej imprezy sporto­
wej pozostały jeszcze 24 miesiące, od 
dawna trwają już do niej przygoto­
wania na całym świecie, W Polsce 
rozpoczęły się one tuż po zakończeniu 
poprzednich Igrzysk.

* » »
Opracowano program, który za­

twierdzony przez kierownictwo pol­
skiego sportu, jest konsekwentnie re­
alizowany. Jednym z jego etapów 
było wyłonienie w 1977 roku grupy 
2,5 tysiąca zawodniczek i zawodni­
ków, którzy zostali objęci szkoleniem 
centralnym. Z liczby tej, w styczniu 
br., powołano liczącą 1030 osób kadrę 
olimpijską na rok 1978. Podzielono ją 
na trzy grupy.

» • »
W pierwszej — “A” znaleźli się za­

wodnicy prezentujący aktualnie po­
ziom sportowy dający im możliwość 
udziału w finałach Igrzysk, w drugiej 
_ “B” — sportowcy, których poziom 
daje im szanse zakwalifikowania do 
grupy “A” i ekipy olimpijskiej, trze­
cia “C” skupia zawodników szero­
kiego zaplecza kadry olimpijskiej z 
dużymi szansami na awans grup “B” 
i “A” w latach następnych. Najlicz­
niej reprezentowane są: wojewódz­
twa stołeczne — 222 osoby, woj. kato­
wickie — 124, i woj. poznańskie — 
89. Oczywiście powołanie w tym ro­
ku sportowców do jednej z grup wcale 
nie gwarantuje im udziału w IO1980 r. 
Przynależność ta odzwierciedla jedy­
nie aktualne możliwości zawodnika, 
które będzie on jednak musiał po­
twierdzać w kolejnych dwóch latach. 
Zakłada się stopniowo ograniczenie 
ilości członków w kadrze. Władze pol­
skiego sportu przed nikim jednak nie 
zamykają drogi na stadiony Moskwy. 
Nie jest wykluczone, iż sportowcy, 
którzy nie są brani do tej pory pod 
uwagę, wykażą iż właśnie należy im 
się uczestnistwo w Igrzyskach.

• ♦ ♦
W śledzeniu postępów zawodników 

objętych szkoleniem centralnym nie 
ma kłopotów. Od stycznia br. każdy 
z członków kadry posiada w Polskiej 
Federacji Sportu swoją indywidualną 
kartę, gdzie “czarno na białym” wi­
dać, jak poszczególny kandydat na 
Igrzyska Olimpijskie realizuje zało­
żony plan przygotowań, w którym za­
wodach startuje i z jakim efektem. 
Nie na tym kończą się jednak nowości 
organizacyjne w zakresie przygoto­
wań sportowców do Igrzysk Olimpij­
skich. Również i system szkoleniowy 
różni się nieco od poprzednich. Każdy 
rok dzielący Montreal od Moskwy 
został ściśle, acz odmiennie, zaplano­
wany, niemniej, ten czteroletni cykl 
tworzy w sumie całość, która ma 
przynieść efekty w postaci medali. 
Nowością jest także pełna współpraca 
GKKFiS nie tylko z wojewódzkimi 
agendami sportu, ale także z klu­
bami, z których wywodzi się więk­
szość potencjalnych olimpijczyków.

• • *

W jakich dyscyplinach będzie Pol­
ska reprezentowana w Moskwie? Przy­
gotowania objęły zawodników wszy­
stkich dziedzin sportu, które znalazły 
się w programie olimpijskim, z wy­
jątkiem hokeja na trawie kobiet, któ­
ry w Polsce dopiero się rozwija.

Tak więc, teoretycznie, Polska mo­
że wystąpić w 21 dyscyplinach, choć 
w wielu wypadkach, jak np. w grach 
zespołowych, polskie drużyny będą 
musiały przejść przez sito kwalifika­
cyjne.

♦ * *
Obecnie w Igrzyskach 1980 roku ma­

ją zapewniony udział siatkarze (obroń­
cy tytułu) i piłkarze ręczni, którzy 
wywalczyli go podczas odbytych w tym 
roku mistrzostw świata w Danii. Do 
eliminacji przedolimpijskich staną 
siatkarki ręczne, koszykarki, hokeiści 
na trawie, koszykarze, waterpoliści 
i drużyna piłki nożnej. Od osiągnięć 
przedstawicieli tych dyscyplin sportu 
w poważnym stopniu zależeć będzie 
ilość polskich reprezentantów.

♦ • ♦
Nie powinna być ona mniejsza niż 

podczas ostatnich Igrzysk — twierdzą 
polskie władze sportowe. — Sądzi się, 
że w Moskwie będzie reprezentować 
Polskę grupa około 300 zawodniczek 
i zawodników. Jakie miejsca zajmą, 
ile medali wywalczą? — oto pytanie, 
na które w tej chwili nikt nie może 
zdecydowanie odpowiedzieć. Sportow­
cy polscy pragną wypaść jak naj­
lepiej, powtórzyć sukces z Montrealu, 
gdzie w klasyfikacji punktowej repre­
zentacja Polski wywalczyła piąte 
miejsce. Zadanie to nie będzie jednak 
łatwe. Wszyscy pamiętamy, że sporo 
krajów afrykańskich wycofało się z 
poprzednich Igrzysk, zdajemy sobie 
także sprawę ze wzrostu poziomu spor­
towego na całym świecie. Słowem 
wałka o medale w Igrzyskach 1980 
roku będzie o wiele trudniejsza. Przede 
wszystkim polskie władze sportowe 
liczą na tych, którzy tradycyjnie zdo­
bywali medale, czyli na: bokserów, 
lekkoatletów, sztangistów. Zdobycze 
sportowców innych specjalności będą 
zapewne skromniejsze, no ale prze­
cież w takim pięcioboju nowoczesnym 
do osiągnięcia jest maksimum cztery 
medale, a w dyscyplinach zespoło­
wych zaledwie po jednym. Niestety, 
w wielu konkurencjach, jak: pływa­
nie, gimnastyka czy wioślarstwo, wy­
raźnie odstaje Polska od czołówki 
światowej. Chcąc w nich osiągnąć 
sukcesy, polskie władze sportowe mu­
szą systematyczną pracę rozpocząć 
niemal od podstaw. Stąd też powo­
łana została w Raciborzu Szkoła Mi­
strzostwa Sportowego, w której sku­
piono najbardziej uzdolnioną młodzież 
pływacką. Podobne placówki powsta­
ły w Olsztynie i Rudzie Śląskiej dla 
gimnastyczek oraz w Wałczu dla wio- 
ślarek. Trzeba sobie uprzytomnić, że 
praca trenerów i samej młodzieży 
nie przyniesie jeszcze konkretnych e- 
fektów na najbliższej Olimpiadzie, nie­
mniej trzeba mieć nadzieję, że w 
kolejnych Igrzyskach 1984 r. w Los 
Angeles — Polska będzie już zbierać 
jej owoce. Bo też w dzisiejszym spor­
cie trzeba myśleć bardziej perspek­
tywicznie. Wprawdzie “Moskwa-80” 
za pasem, ale przygotowywać się już 
należy do następnych Igrzysk. Cykl 
szkoleniowy wydłużony został z 4 do 6 
lat, w związku z tym już w następ­
nym roku ogłoszona zostanie — jak 
podaje Polska Federacja Sportu — 
szeroka kadra na IO 1984 r.

Z RÓŻNYCH DZIEDZIN
Stanisław Olszewski zdobył w moto­

cyklowych rajdach terenowo- 
szosowych (w klasie 75ccm) wicemi­
strzostwo Europy.

Żydowska Odpowiedź Oszczercom 
Narodu Polskiego 

Relacja Rabina Lewina o Ratowaniu Europejskich Żydów 
Przez Polskie Placówki Dyplomatyczne

I
“Pytanie, które nasuwa się niemal 

samo, gdy badamy zagładę Zydostwa 
europejskiego podczas II Wojny Świa­
towej, brzmi: czy były — i jakie — 
próby ratowania Żydów z piekła hitle­
rowskiego? Czy starano się im po­
móc ? Czy dano im zginąć bez poczy­
nienia jakichkolwiek kroków dla 
ulżenia ich doli?”

Są to pytania, które są aktualne 
obecnie, gdyż wiemy dobrze, na jak 
wielką skalę prowadzona jest oszczer­
cza kampania, zarzucająca Polakom 
współdziałanie z Niemcami na rzecz 
wyniszczania polskich Żydów. To też 
trzeba tu obszernie zreferować roz­
prawę nowojorskiego rabina, Izaaka 
Lewina, który opublikował ją w “Biu­
letynie Żydowskiego Instytutu Histo­
rycznego” w Warszawie (nr. 1 z 1977 
r). Angielski przekład tej rozprawy 
ukazał się w kwartalniku “The Polish 
Review,” wydawanym przez Polski 
Instytut Naukowy w New Yorku (nr. 
4 z 1977 r.)

Izaak Lewin pisze, że chce dać 
odpowiedź “na to straszne pytanie, 
które wali jakby spiżowym młotem 
w sumienia naszej generacji." I cho­
ciaż zastrzega się, że odpowiedź nie 
będzie pełna, że zdoła “uchylić zale­
dwie rąbek tajemnicy,” ale podkre­
śla, że w swoim opracowaniu opiera 
się “na aktach Związku Rabinów 
Ortodoksyjnych Stanów Zjednoczo­
nych, światowej organizacji ortodok­
syjnej “Agudath Izrael” oraz dwóch 
komitetów pomocy, jakie istniały w 
latach wojennych: “Vaąd Hacala” 
w New Yorku i “Hijefs” w Zurychu.”

Baza środkowa opracowania jest 
więc bezdyskusyjna.

Lewin podaje, że uwzględnia: (1) 
akcję ratowania Żydów słowackich w 
1943 r., (2) akcję ratowania Żydów 
przez wysyłanie im paszportów po­
łudniowoamerykańskich i połączone 
z tym usiłowanie ocalenia obozu inter­
nowanych w Vittel, w południowej 
Francji, (3) układ z Himmlerem za 
pośrednictwem byłego prezydenta 
Szwajcarii, Jana Musyego, który do­
prowadził do wysłania pociągu z obozu 
Theresienstadt (Terezin) do Szwaj­
carii w lutym 1945 r.

I Lewin stwierdza, że “wszystkie 
te akcje były możliwe tylko dzięki 
pomocy polskich placówek dyploma­
tycznych, które z narażeniem swej 
— oczywiście mocno osłabionej — 
pozycji podczas wojny, współpraco­
wały w grupie narodów sprzymie­
rzonych z wspomnianymi organiza­
cjami żydowskimi.

Jest to chlubna karta w historii 
współżycia polsko-żydowskiego—tego 
współżycia, które sięga setek lat 
wstecz, poprzez okres niewoli i zabo­
rów, aż do czasów Jagiellońskich, 
a nawet Piastowskich.”
STWORZENIE KONTAKTU MIĘDZY

AMERYKĄ I EUROPĄ
Od grudnia 1941 r., tzn. od chwili 
kiedy Ameryka znalazła się w stanie 
wojny z Niemcami, cenzura amery­
kańska uniemożliwiła kontakt z kra­
jami zajętymi przez Niemców. Także 
kontakt z krajami neutralnymi został 
niesłychanie utrudniony. Cenzor 
amerykański był bardzo podejrzliwy 
i zatrzymywał listy i telegramy do i z 
krajów neutralnych. Zasadą było, że 
lepiej zatrzymać dziesięć wiadomości 
niewinnych, aniżeli przepuścić jedną, 
która by mogła przynieść korzyść 
wrogowi.

W tych warunkach nie tylko, że nie 
można było otrzymywać wiadomości 
z Polski i innych krajów okupowa­
nych, ale wszelka pomoc — czy to fi­
nansowa, czy to polityczna — stała 
się w r. 1942 wręcz niemożliwa.

Wytworzyła się sytuacja wprost 
rozpaczliwa. Polska i cała Europa 
zostały odcięte od Ameryki przez cen­
zurę amerykańską. Otoczył Polskę 
istny mur chiński.

Nagle w połowie 1942 r. otworzyła 
się furtka. Było to zasługą polskich 
placówek dyplomatycznych, począt­
kowo w Nowym Yorku i w Bemie 
szwajcarskim, nieco później i w in­
nych stolicach europejskich i poza­
europejskich.

Za pomocą polskiego szyfru dyplo­
matycznego wspomniane organizacje 
i komitety w Nowym Yorku prze­
kazywały wiadomości do Berna 
szwajcarskiego, a stamtąd szły kana­
łami podziemnymi do Polski i innych 
krajów. Telegramy — bardzo kosz­
towne, gdyż szyfr dyplomatyczny nie 
miał żadnych ulg — szły tam i z po­
wrotem. Zaczęły przychodzić wieści 
hiobowe z Polski, gdzie zbir niemiecki 
rozpoczął w lipcu 1942 r. zagładę 
Zydostwa warszawskiego.

Za pośrednictwem Konsulatu Pol­
skiego w Nowym Yorku 3 IX 1942 r. 
nadeszła depesza z Szwajcarii, pod­
pisana przez p. Izaaka Stembucha 
w Montreux, przeznaczona dla prezy­
denta światowej organizacji “Agudath 
Izrael” Jakuba Rosenheima w No­
wym Yorku. Treść depeszy była na­
stępująca:

“Wedle otrzymanych ostatnio licz­
nych autentycznych informacji, wła­
dze niemieckie opróżniły ostatnie 
getto w Warszawie, mordując bestial­
sko ok. 100,000 Żydów. Masowe mordy 
nadal trwają. Z ciał zamordowanych 
wyrabia się mydło i sztuczne nawozy.

“Deportowani z innych krajów oku­
powanych znajdą ten sam los. Należy 
przypuszczać, że tylko energiczne 
represalia ze strony amerykańskiej 
mogą powstrzymać te prześladowania.

Róbcie zaraz co możliwe, by szybko 
wywołać taką reakcję, poruszając 
mężów stanu, prasę i społeczeństwo.

“Zawiadomcie o tym Wise’a, Sil­
vera, Lubawicznera, Einsteina, Klat- 
skina, Goldmana, Tomasza Manna 
i innych.

“Nie wymieniajcie mojego nazwi­
ska. Proszę o potwierdzenie odbioru 
niniejszej depeszy.”

Depesza ta, doręczona mi telefo­
nicznie, a następnie tego samego dnia 
listownie, przez Konsulat Generalny 
RP w Nowym Yorku (gdyż ja byłem 
łącznikiem między Konsulatem i adre­
satami), jest pierwszym autentycz­
nym dokumentem o “akcji” warszaw­
skiej, jaki dotarł do Stanów Zjedno­
czonych. Fotokopię zamieściłem w 
mojej książce Churban Europa 
(Zagłada Europy) na s. 134.

•
Dzięki tej depeszy zaczęło się mobi­

lizowanie opinii publicznej w Ame­
ryce. Pan Rosenheim zawiadomił na­
tychmiast wszystkie osoby wymie­
nione w telegramie z Bema. Zwołano 
zaraz naradę przywódców Żydów 
amerykańskich z udziałem dra Ste­
fana Wise, który miał kontakt z pre­
zydentem Rooseveltem.

• > n
Dr Wise, przewodniczący tzw. 

Żydowskiego Kongresu Światowego, 
otrzymał kilka dni wcześniej inny, 
aczkolwiek również przerażający 
telegram z Anglii; była w nim mowa 
o tym, że w Kwaterze Głównej Hitlera 
odbyła się narada, na której zapadła 
decyzja rozwiązania kwestii żydow­
skiej w Europie przez deportacje i za­
głada 314 do 4 min Żydów; szatański 
ten plan miał zostać wykonany “w 
jesieni.”

Nabożeństwa
W środę — Nowenna do św. Józefa 

po Mszy św. o godz. 8-ej rano w dolnym 
kościele.
Triduum do św. Tereni

W czwartek, dnia 28-go września 
po Mszy św. o godz. 8-ej rano rozpocz- 
nie się trzydniowe nabożeństwo ku 
czci św. Teresy. Modlitwy będą odma­
wiane codziennie po Mszy św. w dol­
nym kościele. Na zakończenie tri­
duum odbędzie się weneracja relikwii 
św. Tereni.
Nabożeństwo październikowe

Podczas miesiąca października od­
prawiać się będą w kościele św. Trójcy 
Nabożeństwa Różańcowe: w ponie­
działki, środy i piątki po Mszy św. 
o godz. 8-ej rano w dolnym kościele.

Październik poświęcony jest Matce 
Najśw. w szczególniejszy sposób, jako 
Królowej Różańca świętego. Starajmy 
się o ile możności w tym miesiącu

List Percy’ego 
Do Ambasadora PRL

Washington (kor. wł) — Wielokrotnie 
już informowaliśmy, naszych Czytel­
ników o perypetiach parafian rzeszow­
skich, pragnących zbudować kościół 
M. B. Saletyńskiej. Plan ten, mimo że 
liczy już 30 lat, dotychczas nie został 
zrealizowany z uwagi na opór władz 
rządowych PRL.

Niedawno z nową inicjatywą wystą­
pił senator Charles H. Percy (R-Ill.), 
który w powyższej sprawie przesłał 
list do ambasadora PRL w Washing­
tonie, Romualda Spasowskiego. Do 
senatora z prośbą o pomoc zwrócili 
się parafianie kościoła M. B. Saletyń­
skiej w Georgetown, Illinois.

List do amb. Spasowskiego został 
przesłany 13 września br.

Depesza była podpisana przez człon­
ka Izby Gmin Samuela Silvermana i 
wspominała o tym, że angielski For­
eign Office nie jest w stanie potwier­
dzić tej informacji. Ale wystarczyło, 
że dr Wise wyraził wątpliwość, czy 
potworna wiadomość w depeszy do 
p. Rosenheima, przekazanej przez 
Konsulat Polski, istotnie zasługuje na 
wiarę. Postanowiono więc na zebra­
niu wysłać delegację do Departamentu 
Stanu w Washingtonie i prosić o spra­
wdzenie przez wywiad amerykański, 
co zaszło w Warszawie.

Delegację przyjął podsekretarz 
stanu, Sumner Welles, który natych­
miast polecił zbadanie sprawy. Po 
kilku tygodniach przyszło naturalnie 
pełne potwierdzenie faktów zawar­
tych w depeszy p. Stembucha.

Historia jednak zanotuje, że pierw­
sza wiadomość o ludobójstwie doko­
nanym na Żydach warszawskich 
przyszła do Ameryki przez Konsulat 
RP w Nowym Yorku.

Od tej pierwszej depeszy zaczyna 
się regularny kontakt między organi­
zacjami żydowskimi w Ameryce a 
Europą, za pośrednictwem polskich 
placówek dyplomatycznych. Konsul 
generalny, Sylwin Strakacz, w Nowym 
Yorku oraz poseł polski w Bemie 
Lados zapisali sobie złotą kartę w 
księdze, która notuje dla potomności 
usiłowania pomocy dla najnieszczę­
śliwszych wśród ofiar hitleryzmu.

Byłem częstym gościem w Konsu­
lacie z tekstami depesz, które chcie- 
liśmy wysłać do Europy. Nie było 
wypadku, aby mi odmówił. Czułem, 
że jestem w domu.

A nie chodziło tylko o Żydów pol­
skich. Konsulat polski ułatwiał nam 
kontakty bez względu na to, gdzie 
były ofiary zbirów niemieckich. Jako 
przykład niech posłuży podany na s. 
89 poufny meldunek p. Strakacza z 
14 XII 1942 r.

Jak widzimy, pomoc poselstw pol­
skich nie ograniczała się do umożli­
wienia kontaktów. Szła ona dalej
— dzięki niej można było przekazać 
również pieniądze z Ameryki do 
Szwajcarii. Wszystko było nielegalne.

Gdyby wyszło na jaw, bylibyśmy 
wszyscy narażeni na dotkliwe kary. 
Ale nie odstraszyło to nie tylko tych 
kilku działaczy, którzy przechodzili 
golgotę swego życia, otrzymując 
wiadomości z gehenny hitlerowskiej
— biły do tego samego taktu serca 
dyplomatów polskich, którzy uważali, 
że wobec męczeństwa ofiar hitlerow­
ców nie mają znaczenia przepisy 
kodeksów karnych.

(Ciąg dalszy nastąpi)

brać udział we Mszy św. oraz nabo­
żeństwach różańcowych. Matka 
Najśw. jest naszą potężną Orędow­
niczką przed tronem Bożym. 
Opłatek i kalendarz

Tradycyjny opłatek i kalendarz 
katolicki w języku polskim i angiel­
skim są do nabycia na plebanii w 
godzinach urzędowych. Nie zapomi­
najmy o praktykach naszych pra­
ojców i utrzymujmy tradycję narodu 
naszego.
Losowanie na indyki

Członkowie Tow. Najśw. Imienia 
Jezus urządzają we wtorek, dnia 14-go 
listopada, losowanie na indyki w przy­
gotowaniu na Dzień Dziękczynienia.

Bilety można nabyć od członków.
Chorzy

Niedomagają na zdrowiu: Apolonia 
Mączko, Felicia Mendera, Dorota 
Białkowski, Wiktoria Michalec, Jan 
Opal, T. Piątkiewicz, Henryk Lech, 
Weronika Bałut, Lucja Markowska, 
Kazimierz Pytel, Józef Zielinski, 
Joanna Pawełek, Emilia Leśniak, 
Anna Stanieć, Feliks Merczak, Anna 
Górski, Władysław Straube, Mieczy­
sław Tomaszewski, Zygmunt Pie­
chocki, Władysław Kostka, Marya 
Józefiak, Konstantyn Wilk, Katarzyna 
Sławińska, Krysztyn Słociemnik, An­
toni Beltran, Keith Wróblewski, Marya 
Huczek, Helena Kinicki, Leon Ja­
strzębski, Teofila Smulski, i Marya 
Wojtasiak.

Pamiętajmy o nich w modlitwach 
naszych, prosząc Boga o rychły ich 
powrót do zdrowia.
Zmarli

Pożegnał się z tym światem śp. Dr. 
Edward J. Swastek. Wieczny odpo­
czynek racz mu dać Panie, a świa­
tłość wiekuista niech mu świeci na 
wieki.

KRONIKA TRÓJCOWA

_____________________ 5

Muzeum w Przemyślu
W Przemyślu nad Sanem, mieści 

się, założone przed prawie 70 laty, 
Muzeum Okręgowe. Zgromadzone w 
nim zbiory liczą ok. 70 tys. ekspona­
tów.

Ta bogata placówka muzealna gro­
madzi głównie zabytki, związane z hi­
storią ziemi przemyskiej. Godne 
szczególnej uwagi są zbiory archeolo­
giczne, których dostarczyły, prowa­
dzone na terenie miasta w ostatnich 
latach, badania wykopaliskowe. Są 
to: ceramika, szkło, monety, wyroby 
ze srebra, drewna, skóry.

Uwagę przyciąga też wspaniała ko­
lekcja ikon, których Muzeum zgroma­
dziło kilkaset, a na stałej wystawie 
pn. “Ikony ze zbiorów Muzeum Okrę­
gowego” — przedstawiono ponad 
1,200 zabytków sztuki cerkiewnej, a 
więc rzeźby, ikony, starodruki, kalen­
darze, rękopisy.

Zwiedzając Muzeum warto wie­
dzieć, że jednym z pierwszych ekspo­
natów była gemma bizantyjska z IX 
wieku, znaleziona na terenach Prze­
myśla w 1897 roku. Podobne okazy 
gemmy posiadają tylko paryski Luwr 
i leningradzki Ermitaż.

Pożar w Zniszczonym 
Budynku

Champaign, II. (UPI) — W środę 
pożar zniszczył szczątki domu mie­
szkaniowego znajdującego się w po­
bliżu zabudowań Uniwersytetu Illinois 
w Champaign. Dom ten zniszczony 
został poważnie w innym pożarze, 
który wybuchł tu w minionym tygodniu.

Straż pożarna podała, że przyczyną 
wybuchu ognia było podpalenie.

POLSKIE 
PROGRAMY RADIOWE 

W CHICAGO 
W KOLEJNOŚCI 
NADAWANIA

ROBERT 
LEWANDOWSKI 

Stacja WSBC — 1240 KC 
Codziennie 7—8:30 rano 

2-3 po poi. w niedziele 
ROBERT LEWANDOWSKI 

Właściciel

“UNCLE” HENRY 
CUKIERKA

SKOCZNA POLSKA 
MUZYKA 

Sobota 
8:00 — 9:00 rano i 

1:00 — 2:00 po południu 
WTAQ(1300) 

Niedziela 8:00 — 9:00 rano 
— i — 

2:00 — 3:00 po południu

GODZINA SŁONECZNA
LIDII PUCIŃSKIEJ

Stacja WEDC 
7 dni w tygodniu 
8:30 — 9:30 rano

CHET GULIŃSKI 
SHOW

Stacja WOPA — 1490 KC 
Sobota 12:00— 1:00 

Niedziela 10:00 — 1:00

Stacja WYŁO —540 KC 
Niedziela 9:30 — 10:30 rano 

CHET GULIŃSKI 
dyr. programów 

WIADOMOŚCI Z POLSKI 
IO POLSCE 

Codziennie 3:30 do 4:00 
po poi.

WOPA - 1490 KC 
5 DNI

Od poniedziałku do piątku 
MARIAN CZERNIECK1

“POLSKA W MUZYCE 
PIEŚNI I SŁOWIE" 

Stacja WOPA 
od poniedziałku do piątku 

włącznie 
od 4 do 4:30 po poł.

ADAM 
GRZEGORZEWSKI 

Kierownik i Zarządca

“GŁOS POLONU” 
WOPA — 1490 KC 

Codziennie 
od 4:30 po poł. 
do 6-ej wiecz. 

W Soboty 4 — 6:30 wiecz. 
Pp. Mgr. JÓZEF I SŁAWA 
MIGAŁOWIE, Właściciele

“KŁOPOTY 
SIERKIERKÓW” 

Stacja WOPA 1490 KC 
w każdy Wtorek, Środę, 

Czwartek i Piątek 
7 — 7:30 wiecz.

Kierownik 
BRONISŁAW ZIELIŃSKI 

Anonserzy • 
PELAGIA I BRONISŁAW 

MROZOWIE

l I
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Parlament
Izraelski Debatuje

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)
dzo, że w pewnym momencie trze­
ba było zarządzić pięciominutową 
przerwę dla uspokojenia umysłów i 
przywrócenia porządku obrad.

Begin wyraźnie poruszony mówił 
posłom, że “z wielkimi poświęcenia­
mi” Izrael będzie mógł podpisać trak­
tat pokojowy z Egiptem, z którym 
w ciągu minionych 30 lat toczył czte­
ry wojny i wskazywał, że będzie to 
pierwszy traktat pomiędzy państwem 
żydowskim i państwem arabskim.

Begin dal posłom dwa rozwiąza­
nia: aprobatę porozumienia lub od­
rzucenie go i ostrzegł, że w wypad­
ku drugim “anulowane zostanie kom­
pletnie to wszystko, ci zostało osiąg­
nięte w Camp David”.

“Przez 30 lat przygotowywaliśmy

Wypad 
Rodezyjski 

Do Mozambiku
Salisbury. (UPI) — Wojska rode- 

zyjskie dokonały jeszcze jednego 
wypadu na terytorium Mozambiku, 
uderzając w stacjonowane tam od­
działy gerylasów z tej frakcji tzw. 
Frontu Patriotycznego, której prze­
wodzi Robert Mugabe.

“Rodezyjskie formacje bezpieczeń­
stwa zaangażowane są obecnie w ope­
racji samoobronnej, wymierzonej w 
bazy terrorystów Zanla w Mozambiku. 
Te operacje nie są wymierzone ani 
w wojsko mozambickie ani w ludność 
cywilną” — informuje oficjalny 
komunikat rodezyjskiego przywódz­
twa wojskowego.

Jest to pierwszy wypadek oficjal­
nego potwierdzenia tego rodzaju akcji 
od lipca, kiedy to dowództwo woj­
skowe przyznało, że zlikwidowano w 
Mozambiku 10 baz nacjonalistów mu­
rzyńskich i zabito wielu terrorystów.

Spotęgowanie działań bojowych 
wojsk rodezyjskich jest niewątpliwie 
odpowiedzią na ostrzelanie z moździe­
rzy granicznego miasta Umtali, gdzie 
pociski trafiły w kilka domów i trzy 
posterunki policyjne. Ostrzeliwanie 
było dziełem gerylasów Roberta 
Mugabe.

się na tę chwilę, kiedy będziemy 
mogli usiąść, aby przedyskutować 
podpisanie traktatu pokojowego, któ­
ry zapewni normalizację stosunków, 
wstrzyma wojnę i przyniesie obiet­
nicę życia nie tylko dla naszego po­
kolenia, ale dla naszych dzieci i dzie- 
ci naszych dzieci ... Ja proszę 
jedynie wszystkich członków Knesset, 
przedstawicieli wielkiego narodu, 
który tak bardzo ucierpiał, tak bar­
dzo walczył i borykał się, aby uzna­
li moralne znaczenie tej chwili”.

Debata w Knesset, obliczona na 
osiem godzin, jest transmitowana na 
“żywo” przez radio i telewizję. Gło­
sowanie, które zadecyduje o losie 
historycznego porozumienia, odbę­
dzie się prawdopodobnie pojutrze lub 
najpóźniej w czwartek.

Premier Begin prawdopodobnie 
wyjdzie z tego głosowania zwycię­
sko, ponieważ otrzymał zapewnienie 
poparcia od Partii Pracy, najpotęż­
niejszej partii opozycyjnej.

Stanowisko Partii Pracy sprecyzo­
wał jej przywódca Shimon Perez, 
który powiedział, że “nie chodzi tu 
o wybór pomiędzy dobrem i złem, 
ale chodzi o wybór pomiędzy moż­
liwością pokoju i powrotem zagroże­
nia wojennego”.

Z Myślą o Ropie 
i XXI Stuleciu

Tokio. (UPI) — Z myślą o wy­
czerpaniu zasobów ropy naftowej i o 
nadchodzącym XXI stuleciu Stany 
Zjednoczone i Japonia podpisały po­
rozumienie o współpracy i tworzeniu 
nowych źródeł energetycznych, z 
uwzględnieniem w pierwszym rzędzie 
wykorzystywania energii nuklearnej.

Przygotowaniem porozumienia zaj­
mowały się grupy robocze specjali­
stów, na czele których stoi asystent 
amerykańskiego sekretarza energe­
tyki John Deutsch i japoński wice­
minister spraw zagranicznych Hiro- 
michi Miyazaki.

Oprócz współpracy w dziedzinie nu­
klearnej, porozumienie przewiduje 
współpracę na takich polach, jak 
upłynnianie węgla, wykorzystywanie 
energii słonecznej, fotosynteza i ener­
gia geo-termiczna.

Do tej pory niektórzy politycy mu­
rzyńscy w Rodezji krytycznie oceniali 
wypady na terytorium Mozambiku, 
ale ostatnie akcje tego rodzaju zostały 
zaaprobowane przez trzech przywód­
ców murzyńskich, którzy współdzia­
łają z premierem łan Smithem.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza matka, sio­
stra, babcia i ciocia nasza, śp.

Marcela 
Hachaj-Rakowski 

po długiej chorobie, pożegnała się 
z tym światem, opatrzona św. Sa­
kramentami, dnia 23-go września 
1978 roku, o godzinie 7:15 rano 
w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 
dnia 26-go września, o godzinie 
10:15 rano, z zakłdu pogrzebowego 
pnr. 2644-46 N. Central Ave., do 
kościoła św. Stanisława B i M, 
Msza św. o godzinie 11-ej przed 
południem, a stamtąd na cmentarz 
św. Wojciecha, na parcelę fami­
lijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Siostra M. Francele S.C.C. (z do­
mu Cecylia Rakowski) i Connie 
(Robert) Kozioł, córki i zięć; Na­
dine, Natalie, Robert i Donna, wucz- 
ki i wnuk; Władysław (Ann) i Ben 
Dobrowolski, bracia i bratowa; 
Walter Jr. i Richard, bratanki; 
wraz z całą rodziną

Pogrzebem zajmuje się:
Jan Baran i Syn, 
Telefon 622-1488. 

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
iż najukochańsza żona moja, matka, babcia i siostra nasza, śp.

Karolina Biiiniewicz
(z domu Paszkiewicz)

po krótkiej chorobie, pożegnała się z tym światem, dnia 24-go września 
1978 roku, rano w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 27 września, o godzinie 9:15 rano, 
z zakładu pogrzebowego Wolniak Funeral Home pnr. 5700 S. Pułaski 
Rd., do kościoła Najśw. Serca Jezusa. Msza św. o godz. 10-ej, a stam­
tąd na cmentarz Zmartwychwstania Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i znajomych, 
w ciężkim żalu pogrążeni:

Tomasz, mąż; Władysław, Ewa (Henryk) Lesak, Henryk, synowie, 
córka i zięć; Dorotka i Renatka, wnuczki; (Kazimierz, Marcin, Antonina, 
Stanisława i Katarzyna w Polsce), bracia i siostry; liczne rodzina i 
znajomi w Ameryce i w Polsce.

Pogrzebem zajmuje się: Wolniak Funeral Home, telefon 767-4500. (25-26)

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy ojciec nasz, 
dziadek, pradziadek i brat nasz, śp.

Izydor Borycko
(mąż śp. Elżbiety z domu Bieniek, 
teść śp. Juliana Madej, brat śp.

Józefy Pieron z Jackson, Mich.) 
Członek ZNP Grupa 2394, po dłu­
giej chorobie, pożegnał się z tym 
światem, opatrzony św. Sakramen­
tami, dnia 24-go września 1978 ro­
ku, o godzinie 8:30 rano w podesz­
łym wieku.

Zwłoki można odwiedzać dzisiaj 
od 6 do 10 wiecz., we wtorek od 
2 do 10 wiecz.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
dnia 26-go września, o godzinie 
8:45 rano z zakładu pogrzebowego 
Ridge-Ciesla Funeral Home pnr. 
6620 W. Archer Ave., do kościoła 
St. Camillus, a stamtąd na cmen­
tarz Zmartwychwstania Pańskie­
go do mauzoleum.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Helena (Roy) Wienlng, Irena 
(Karol) Squires, Alicja Madej, Ste­
fania (Frank) Para, córki i zię­
ciowie; Edwin (Terry) Gottfried, 
Sharon (Andy) Jeninga, Connie 
(Pat) Pedota, Richard i Karen 
Madej, Lynn Para i Charles Squires, 
wnuki i wnuczki z małżonkami, 
4 prawnucząt, Maria Krul w Jack­
son, Mich, i Jan Borycko w Polsce, 
siostra i brat, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Kenneth J. Operzedek Dyrektor, 
Telefon 586-7900. (25-26)

Pomoc Domowa★ Praca Żeńska

$$$$$

WE NEED
YOU

We are offering good starting salary 
to people who can fill the following:

ny temat nurtujący opinię. Artykuł 
“Trybuny Ludu” opracowali specjali­
ści przedmiotu, ale nie można powie­
dzieć, by specjaliści hutę “Katowice” 
zaplanowali z głową, bo umieścili ją 
na dziale wodnym, co podrożyło wiel­
ce koszty budowy.

Wiele wskazuje, że decyzje doty­
czące lokalizacji i kalkulacji ekono­
micznej tej inwestycji zapadły na 
szczeblu partyjnym z pominięciem 
istotnych wymogów natury gospo­
darczej, że huta “Katowice” została 
niewłaściwie skalkulowana i nie­
właściwie zaplanowana, ale nie po- 
daje się do publicznej wiadomości kto 
za to odpowiada. Podkreśla się jedy­
nie, że stal w dużych ilościach jest 
Polsce potrzebna. Odpowiada to praw­
dzie, gdyż wiąże się z rozwojem go­
spodarki narodowej, lecz nie wyjaśnia 
sedna sprawy.

Za Bieruta wybudowano w PRL 
ogromną hutę im. Lenina na przed­
polu Krakowa, z daleka od złóż rudy 
Żelaznej i kopalń węgla. Cel tej loka­
lizacji był polityczny a nie ekono­
miczny, czego obecnie nikt rozsądny 
nie kwestionuje. Za Gomułki — z ta­
kich samych powodów, z daleka od 
rudy i węgla, wybudowano hutę “War­
szawa” o profilu produkcji źle dosto- 
sownym do potrzeb warszawskiego 
przemysłu. Teraz trzeba ten profil 
produkcji wstydliwie, zmieniać, co 
powoduje dodatkowe koszty, a dotych­
czasową produkcję prerzucać do sta­
rych hut w Ostrowcu i Skarżysku.

Dlaczego huty “Katowice” budo­
wanej na początku lat siedemdzie­
siątych nie oparto praktyczniej o re­
jon Górnego Śląska tylko o Zagłębie 
Dąbrowskie — tego dotąd społeczeń­
stwu nie wyjaśniono. Być jednak 
może, że wiązały się z tym dyskretne 
motywy w mniejszym stopniu gospo­
darcze, a w większym polityczne, o 
których obywatele mówią między so­
bą, a które krążą wokół tematu pew­
nej szerokotorowej linii kolejowej, 
omijającej Zagłębie Górnośląskie.

W krótkich uwagach o uspakajają­
cych wypowiedziach “Trybuny Ludu” 
trudno wyczerpać polski temat sta­
lowy. Zresztą nie wyczerpała go rów­
nież gazeta partyjna. Pominęła sze­
reg spraw szczególnie dla Polaków 
ważnych i istotnych — jak związek 
między tak kosztowną inwestycją, 
której efekty gospodarcze będą odczu­
walne dopiero po długich latach, a 
odczuwalną już teraz inflacją i ostry­
mi niedoborami rynkowymi?

Wydaje się iż niezależni ekonomiści 
wiele mogliby na ten temat konkret­
nie społeczeństwu powiedzieć. Trud­
ność polega na tym, że dogmatyczne 
czynniki w PZPR blokują fachowcom 
dostęp do środków masowego prze­
kazu. Kłopotliwe bowiem dla władz 
tematy polityki inwestycyjnej są 
tematem “tabu” lub zastrzeżonym 
wyłącznie dla tych co tylko chwalą 
górę partyjną i podtrzymują stalinow- 
sko-leninowską tezę, że “stalą komu­
nizm stoi”?

Kierownictwo partyjno - rządowe 
forsuje rozwój hutnictwa stali i żelaza

Widomym tego przykładem, a po­
niekąd także symbolem jest budowa 
gigantycznego kombinatu huty “Ka­
towice.” Od pewnego czasu gospo­
darka polska odczuwa poważnie skutki 
tej ogromnej inwestycji, gdyż fak­
tyczne jej koszty przekraczają wielo­
krotnie wyjściowe projekty i oceny.

Oto obrazowe porównanie: 20 stycz­
nia 1972 r. “Trybuna Ludu” podała, 
że koszty budowy huty “Katowice” 
wyniosą 25 miliardów złotych. Nato­
miast koszty rozbudowy zaplecza tej 
huty w rejonie Ząbkowic planowano 
na dalsze 15 miliardów złotych. Czas 
budowy przewidywano na 6 lat, a 
produkcję na 9 milionów ton stali 
rocznie.

Dziś wiadomo, że były to plany 
i wyliczenia nierealne. Minęło 6 lat.

Huta “Katowice” już częściowo 
produkuje. Ale do założeń docelowych 
jest jeszcze daleko. Tymczasem 
koszty budowy tego, co już zrealizo­
wano, przekroczyły — i to wielokrot­
nie — pierwsze założenia. Według 
tego samego źródła partyjnego “Try- 
bunu Ludu,” nr z 21 czerwca br., 
koszt budowy pierwszego tylko etapu 
huty “Katowice” wyniósł 80 miliardów 
złotych, a koszt budowy drugiego 
etapu ma wynieść 110 miliardów zło­
tych. Łącznie 220 miliardów. To znaczy 
9 razy więcej niż pierwotnie plano­
wano. O kosztach dodatkowych za­
plecza już się nawet nie wspomina!

Zrozumiałe, że w takiej sytuacji 
obywatele mają prawo stawiać kon­
kretne pytania w rodzaju: kto i dla­
czego tak nieodpowiedzialnie tę inwe­
stycję planował?

Centralny organ PZPR przyznaje iż 
opinia publiczna traktuje krytycznie 
całość programu rozbudowy polskiego 
hutnictwa i stawia pytania czy rze­
czywiście jest to inwestycja nie­
odzowna w polskiej gospodarce?

Władze i prasa są w posiadaniu 
bardzo konkretnych pytań idących 
w tym kierunku: czy nie lepiej byłoby 
przeznaczyć te ogromne środki inwe­
stycyjne na inny bardziej opłacalny 
przemysł, a stal sprowadzać z zagra­
nicy?

Znamienne, że na wstępie tegorocz­
nego artykułu “Trybuny Ludu” pod­
kreślono, iż zawarte w nim szczegóły 
mają na celu “uodpornienie” oby­
wateli PRL na poglądy krążące “wo­
kół stalowego tematu.”

W podobnym tonie wypowiadał się 
o produkcji stali Gierek, przemawia­
jąc pod koniec czerwca w hucie “Ka­
towice," gdy oddawano tam do ek­
sploatacji Walcownię Dużą.

A zatem produkcja stali — i koszty 
inwestycji hutniczych stanowią waż-

Call Personnel:
681-6300, Ext. 62
An Equal Opp. Employer M/F

★ Turret Lathe
(Set-up & Operate)

★ Drill Press
(Set-up & Operate)

★ General Machinists
★ Machine Operators
★ Assemblers

(exp/ln-exp)
★ Packers

(Exp/ln-experienced)

na dokumentów i pieniędzy odbywała 
się głównie na szosie New Jersey 
Turnpike oraz Garden State Park­
way.

Mikrofilmy — za zgodą FBI — 
Amerykanin umieszczał w pudełkach 
po papierosach, opróżnionych po­
jemnikach na mleko, itp. Tą samą 
drogą otrzymywał pieniądze od So­
wietów. W jednym wypadku wyna­
grodzenie umieszczono w chłodnicy 
samochodu.

Aresztowanie nastąpiło 20 maja br., 
kiedy trzech agentów udawało się 
do centrum handlowego żeby odebrać 
mikorfilmy. Proces będzie toczył się 
przez 6 dni w tygodniu i przypuszczal­
nie potrwa jeden miesiąc.

Przewodniczyć będzie sędzia fede­
ralny Frederich B. Lacey.

COOK'S HELPER
Full time permanent position 
for stable person in Dietary 
Department. Prefer related 
experience. Weekends neces 
sary. Good pay and benefits.

APPLY IN PERSON

677-9600, Ext. 218 

skokie Valley 
COMMUNITY HOSPITAL

9600 Gross Point Rd., Skokie
•n equal opportunity employer rn/f

CLEANING WOMAN 
Must speak good English, 

for a funeral home. 
Daily hours 9:30—3:30. 
622-9300 — Ginny.

DUESSELDORF. — Tłumy ciekawskich oblegają tutejszą chińską 
restaurację, w której policja zastrzeliła Willy Peter Stolla, 
lat 28, przywódcę Baader-Meinhof. Jeden z kelnerów rozpoznał 
tu Stolla, dał znać policji. Na widok dwóch policjantów Stoli 
wyciągnął broń; policja zaczęła strzelać pierwsza. Ranny Stoli 
zmarł w karetce pogotowia ratunkowego. (UPI)

POTRZEBNA pomoc do ułomnej pani.
Zamieszkać. $250 miesięcznie. Dzwo- 
nić do 5-ej: 376-6755.________

English Speaking
HOUSEKEEPER

Live-in position. 5 days/week. 
Top salary. Must have good ref. 

234-3516

SALESLADIES
For delicatessen. Part-time.

Good pay. Excellent company benefits.
KUHN’S DELICATESSEN

8716 Golf Rd., Desplaines 298-6032
116 S. Waukegan Rd., Deerfield 

272-4197
Please Call for appointment 

AUTO MECHANIC 
STEADY, FULL TIME 

BOB GAINES AUTO SERVICE 
1524 W. Jarvis 

465-6657

TABAS, IRAN. — Trzęsienie ziemi pochłonęło 15,000 ofiar 
ludzkich. Ci, którzy ocaleli pomagają w wydobywaniu zwłok. 
Trzęsienie ziemi miało tu miejsce 16 września. (UPI)

Location — Broadview, IL.
Benefits include Merit Raises, Job 
Advancement, Profit Sharing, Health 
Insurance, Life Insurance, and many 
other.

BAKER 
DECORATOR 

Full time 
DOERNER’S BAKERY 

724-8975

Praca Przy Składaniu 
(Assemblers) 

Producent “advertising displays” 
oferuje stałą pracę w działach skła­
dania pudeł tekturowych i pakowa­
nia.

Doskonałe warunki pracy i wszystkie 
świadczenia łącznie z udziałem w 
zyskach.
Trzeba mówić i rozumieć po an­
gielsku.

POSTER PRODUCTS, 
INC.

3401 W. Division 
Dzwonić po angielsku do: 

Mr. E.A. Hendricks 
252-0107

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza żona moja, 
matka, babcia i siostra nasza, śp.

Stefania Kwaśnica 
(z domu Drożdż) 

po krótkiej chorobie, pożegnała się 
z tym światem, opatrzona św. Sa­
kramentami, dnia 22-go września 
1978 roku, o godzinie 9:30 rano 
w średnim wieku.

Pogrzeb odbył się dzisiaj, dnia 
25-go września, o godzinie 9:30 ra­
no, z zakładu pogrzebowego Kopec 
Funeral Home pnr. 5259 W. Roscoe 
St., do kościoła św. Władysława, 
a stamtąd na cmentarz św. Woj­
ciecha na parcelę familijną.

W ciężkim żalu pogrążeni: 
Stanisław, mąż; Halina (Kon­

stanty) Dembowski i Zygmunt 
(Sharon), córka, zięć, syn i syno­
wa, 4 wnucząt; Anna Pogoda, 
Elżbieta Cora, Józefina Radwan, 
Władysław Drożdż, siostry i brat 
w Polsce, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmował się: 
Kopec Funeral Home, 
Telefon 545-6974. 

ENGINEERS
Sanitary engineer, BS degree, w/2 yrs. 
exper. Hydrological engineer, BS de­
gree w/5 yrs. exper. All inquiries. 

Globetrotters Engineering Corp. 
785-2000

Mr. Williams or Mr. Shah

MAINTENANCE CREW 
Women for light maintenance 
work. Custodial exp. preferred, 

part time eves.
N. Chgo. Loc.________ 262-9400

KOBIETY DO SPRZĄTANIA
Na czas pełen lub dorywczo. Dojazd 
z pociągu do omówienia. Dobra za­
płata i warunki pracy.

Dzwonić 255-2900

WOMEN SALES CLERK 
FULL-TIME

Must speak Polish and English. 
Ask for Jerry or Stephanie.

KEYSTONE DRUGS,
3326 N. Milwaukee Ave. 286-1711

Potrzebne

Kobiety do Lekkiej 
Pracy Fabrycznej 

Przyjemne warunki pracy. Stała 
praca. Dobra zapłata. Wiele 
innych świadczeń. Zgłaszać się 
proszę do:

Century Engraving 
1500 W. Monroe 

Pytać o Stefanię.

Tadeusz Podgórski

Czy “Stalą Komunizm Stoi”?

Sewing Machine 
Operators 
Wanted

Full time piece work. Steady job. 
Good working conditions. Expei- 
enced. Apply:

BLAIR FASHION, INC. 
2650 W. Belden Ave. 

342-2410

Proces
2 Sowieckich Szpiegów 

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)
plomatyczny, jeden z zatrzymanych, 
Władimir P. Zinjakin — III sekre­
tarz misji ZSRR przy ONZ — mógł 
wyjechać z USA bez przeszkód. Dwaj 
pozostali, na prośbę ambasadora 
Anatoliego Dobryńina, byli zwolnieni 
bez kaucji do czasu rozprawy. W spe­
cjalnym liście do sądu, Dobrynin, 
zagwarantował, że obaj stawią się w 
sądzie i nie będą próbować wyjechać 
z kraju.

Crawford w tym samym czasie 
został wydany przez sowieckie wła­
dze pod kuratelę amerykańskiego 
ambasadora Malcolma Toon.

Dzięki bliskiej współpracy oficera 
Floty (którego nazwiska nie ujawnio­
no z oczywistych powodów), FBI 
przez kilka miesięcy obserwowało po­
dejrzanych. Stwierdzono, iż wymia-

DO MAGAZYNU
Pojętna i mocna osoba do magazy­
nu. Dużo świadczeń. Udział w zys­
kach. Okolica Kimball/Belmont. 

Dzwonić do Billa lub Stasia 
463-3000

________ NEIMAN BROS.________  
COOK & KITCHEN ASST.

Large modem facility in western 
sub. needs experienced cook & kit­
chen assistance. Good pay & excel­
lent working conditions.

CALL 452-9200

ZAMIESZKAĆ — towarzyszka dla 
starszej pani w wózku inwalidzkim. 
Mieszkanie na przedmieściu. Dzwonić 
po angielsku wieczorami 771-3824.

GOSPODYNI, zamieszkać. W okolicy 
Barrington. Blisko kolei Chicago- 
Northwestern. Troje dzieci. Dzwonić 
po angielsku: 438-4445 

Na Antenie
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MECHANICAL DRAFTSMAN
Minimum size stamping, forging and heat treating plant needs a 
mechanical draftsman with 3 to 5 yrs. experience. Primary duties 
include die design, detailing machinery changes and plant layout. 
Excellent starting salary and company paid benefits including bonus.

CALL: 376-1200 FOR APPOINTMENT

BURTON AUTO SPRINGS
2433 W. 48th St. . CHICAGO

Equal Opportunity Employer M/F

MAINTENANCE MAN 
Exp’d. full time machinery & 
building maintenance. Bene­
fits available. Call Mr. George 

463-8500

SUPERVISOR
man w/exp. to fill the position of gen­
eral foreman form 11 p.m. to 7 a.m. 
shift. Knowledgeable in the mfg. of low 
carbon steel tubing very desirable. 

Call 673-2800 for appoint.

ORDER CLERKS 
PURCHASING CLERKS

5 days a week. Good pay. 
Equal Opportunity Employer. 

MARSHALL-SWARTCHILD CO. 
2040 N. Milwaukee 4 

278-2300

TYPESETTER
Skokie publishing co. needs photo­
typesetter. Will train on Editwriter 
7500. Must type at least 60 wpm. Good 

English skills. Afternoon shift.
CALL 676-4060

GLAZIER
Min. 3 yrs. experience. 

Excellent benefits.
For information please call: 

398-3718  

WANTEDSECONDCOOK 
to work 1st shift in our clean modem 
plant. Fringe benefits. For more infor­
mation call:

DEBBIE
767-0800 Ext. 239

YOUNG MEN & WOMEN to work 
full or part time in our shop or office. 
These are good jobs with good future 
with an established company with 
transportation to our door. We will 
teach qualified industrious people. 108 
West Lake Street - Room 200 -

Mr. Thomas.

keypunch
Lxperienced on 129 & 3742. Competi­
tive salary. Good benefits and hours.

Convenient to transportation.
MERRILL LYNCH 

141W. Jackson — Rm. 302 
Chicago 786-3516

CAFETERIA HELP
WANTED

No experience necessary. Hours: 6 
A.M.-2:15 P.M. Meals and uniforms 
furnished. Apply food service mgr.

866-3633
Bet. 8A.M.-10A.M. Evanston Loc.

MOTOR REPAIRMAN 
Career position for skilled experi­
enced person repairing and rewinding 
electric motors. Full benefits include 
pension, paid vacation & holidays, 
sick leave, medical & life ins.

Call Mr. Calhoun for interview. 
ELECTRIC SERVICE CENTER 

No. Aurora, II. (312) 859-2300

Rapidly Growing Egv. Co. 
Now Hiring:

• WELDERS
• TOOL FABRICATORS
• MACHINE OPERATORS
. PRODUCTION MAINT. PEOPLE 
. PRODUCTION LINE PEOPLE

Exp. preferred in any of the above, 
but will train ambitious people. 
437-8400 NW Loc.

AUTOMATIC STAMPING 
MACHINE OPERATOR

Will train. Must speak English.
Full company benefits.

PRECISION FORMING & 
STAMPING CO.

1733 W. Fullerton Ave., Chicago 
Call Stanley — Days — 327-6868 

________ Nights —622-2119 

FULLTIME 
MECHANIC

To work 40-44 hr. week.
APPLY IN PERSON. 
STANFA TIRE CO. 

14402 S. Indiana

COOK
Full time opening for a Hospital 
experienced Cook We are requiring 
at least 1 year experience in hot food 
preparation with a knowledge of 
special diets. We are offering a 
competitive salary along with an 
excellent benefit package

For More Information Call:

799-8220
SOUTH SUBURBAN 

HOSPITAL 
178th &KEDZIE 

HAZELCREST, ILLINOIS 60429 
Equal Opportunity Employer M/F

MACHINE TOOL REBUILDER
Top man wanted to rebuild and repair aU types of 
standard production and machine tools. Must have 
substantial experience, good knowledge of mechan­
ics hydraulics and electrics. Top pay for the right 
man Excellent working conditions, fringe benefits 

Apply:
ADAMS MACHINERY CO. 

MSfi N. Hamlin. Chicago 
 583-067S 

PRZYJMĘ do pracy na “part” lub 
“full time”. $50 na godzinę. Proszę 
dzwonić 539-6679.

MECHANICS and Mechanics helper. 
Cars and trucks. With or without tools.

421-6079

DO YOU WANT
TO LEARN A TRADE?

We will train you to work in our secon­
dary department running milling ma­
chine and drill presses. Good oppor­
tunity for mechanically inclined indi­
viduals to gain experience to work in 
our multiple-spindle department. Good 
starting wages plus benefits.

Apply in person:

PERFECTO SCREW & ENG.
9245 W. Ivanhoe 

Schiller Park, Bl. 
671-0036

SECRETARY
For medium sized patent law firm. 
Excellent typing and shorthand re­
quired. Above average salary and 
very comfortable environment. Con­
venient to all transportation.

372-2160

MESSENGERS for outside delivery 
(walking). Full or part time days. 
108 West Lake Street — Room 200.

Potrzebni Mężczyźni 
i Kobiety

Doczyszczenia Podłóg 769-2700 
MR. GOLD Nie Dzwonić w Soboty

ROBOTNICY DO 
OGÓLNEJ PRACY 

FABRYCZNEJ
439-6454 lub 439-6457 

Pytać o: Mike
DATA PROCESSING 

COMPUTER OPERATOR 
Experience in IBM 370 Systems and knowledge of 
JCL is necessary. Position is an excellent oppor­
tunity for the right person. Good benefits. Day shift. 

PHONE FOR APPOINTMENT 
  582-5252 

PRESSROOM 
SUPERVISOR/DIE SETTER 

Small shop needs take charge indivi­
dual in pressroom. Call Ted Busking 
at Chicago Switch Inc.
 489-5500

TYPESETTER
Full time/part time. Needed for 
compugraphic EditWriter 7500. Must 

type at least 75 wpm.
Wood Dale — Bensenville area 

Call Bonnie 595-2800

PRACA FABRYCZNA
Mężczyźni i kobiety potrzebni do wy­
robu pieczywa. Na czas pełen i czę­
ściowy. Zgłoszenia osobiście

417 S. Morgan St., Chicago 
Pytać o Bill’a

Carpet Cleaning Trainee
Must be bondable and have valid Ill. 
driver’s license. Growing company. 
Starting wage $4 hr. Call 9 — 5. 

Mr. Connors
CAMPCO CLEANING SYSTEMS 

359-9474

No experience necessary to handle 
raw material, clean and pack screw 
machine parts. Good wages, overtime 
and benefits. Apply in person:

PERFECTO SCREW & ENG.
9245 W. Ivanhoe 

Schiller Park, DI. 
671-0036

Praca Męska

MAINTENANCE MECHANIC 
1st, 2nd & 3rd Shifts 

Progressive Chicago area manufactur­
er is seeking experienced maintenance 
mechanics with a solid backgroung in 
mechanical equipment maintenance. 
We offer a good starting salary plus 
excellent company benefits. For de­
tails call George Istvan betw. 10 a.m. 
3 p.m.

664-8800

OPERATOR FREZARKI
Tylko doświadczeni mogą się zgłaszać. 
Największa zapłata i świadczenia fir­
mowe.
BEST MACHINE & WELDING CO. 

287-2038
Mówimy po polsku.

DRAFTSMAN
Experienced in drafting plats of 
survey. Paid insurance.

Chicago Guarantee Survey, 
105 W. Madison 

726-6880 

MACHINISTS
Cutting tool manufacturer needs 

experienced:
• LATHE HANDS
• TOOL & CUTTER GRINDER
• MILL HANDS

Day shift. Top wages & ben.
GLENBARD TOOL MFG. 263-7460 
216 N. Clinton___________Chicago

CARPETSALESMAN 
WANTED

For growing company. Must 
speak English — Polish help­
ful. Good base pay plus com­
mission and company bene­
fits.

CENTURYSUPPLY CO.
Cad Lou Paul at 392-4700

MAINTENANCE MAN
Must speak English. Loop photo lab. 
days only. Exp’d. with It. mech, 
and elec, repairs, preventative and 
general plant maint. x’lent co. bene­
fits.
Call Mr. Armond 782-0522
K & S PHOTOGRAPHERS

STOCK
and DELIVERY MAN

Must speak English and have drivers 
license. Ask for jerry or Sthephanie.

KEYSTONE DRUGS
3326 N. Milwaukee Ave. 286-1711—  * —"—-

if Praca____________

INSPECTOR/PACKERS 
Here’s your chance to work in a 
clean air conditioned plant and earn 
a highly competitive salary as well 
as a liberal fringe benefits package. 
Positions are available on the 1st 
shift from 8 a.m.-4 p.m., 2nd shift 
from 4 p.m.-12 a.m., and 3rd shift 
from 12 a.m.-8 a.m. These jobs in­
volve packing lite items into card­
boards boxes. Any prior factory ex­
perience is preferred, but we will 
train. Students over 18 or housewives 
reentering the working world wel­
come. Apply in person.

LANDIS PLASTICS
10800 S. Central Ave.

Chicago Ridge, IL. 60415
Equal Opportunity Employer M/F

INDUSTRIAL MECHANIC
Various starting levels depending on 
experience. Duties include fabrica­
tion, equipment repair and preventive 
maintenance utilizing multiple craft 
skills.

2nd SHIFT
EXCELLENT WAGES & BENEFITS.

★ Praca Męska

AUTO BODY MAN
GOOD WORKING CONDS. 

STEADY, FULL TIME.
BOB GAINES AUTO SERVICE 

4545 N. Pulaski 
478-5060 or' 

1524 W. Jarvis ____________465-6657

SPRING QUALITY CONTROL 
Full responsibility for take charge 
person. Top wages & many company 
benefits.
STANLEY SPRING & STAMPING CO. 

5050 W. Foster Ave.
_____________777-2600_____________

SZLIFIERZ O.D.
Musi mieć doświadczenie w 
ustawianiu i operowaniu. Min­
imum 3 do 5 lat doświadczenia 
na maszynie do cylindrowego 
szlifowania. Trochę angielskiego 
konieczne. Północno-zachodnia 
część miasta.

Dzwonić 287-3623
WAREHOUSE MAN

STEADY EMPLOYMENT 
WITHOVERTIME 
GOOD BENEFITS 
PAID HOLIDAYS

Job includes filling orders, putting 
stock away and loading and unloading 
of trucks.

BURHOP PAPER CO.
1071 W. Division 

Ask for Ralph
LIGHT ELECTRICAL 

ASSEMBLY
For small fast growing neighborhood 
firm. Soldering experience required. 
Inquire in person 7 A.M. to 3:30 P.M. at 

TROLLER
CORPORATION

4445 N. Ravenswood Ave., Chgo.

TOOL ROOM
MACHINISTS

Experienced on Milling 
Machines, Lathes, 
Punch Press, dies and 
production equipment.

Opportunity for top 
notch man. Responsible 
for trouble shooting and 
maintaining equipment.,
ALL COMPANY BENEFITS

243-4444
BETWEEN 

9:00 A.M.-12: NOON

EXPERIENCED cabinet makers. 
Good pay for qualified individual. 
Apply in person: Gothic Craft Corp. 
1300 North Milwaukee.

MACHINERY MAINTENANCE 
MECHANIC APPRENTICE

High volume bottling and canning 
plant has need for an apprentice with 
background in hydraulic-machine, 
shop, welding and wiring. Excellent 
starting salary of $8.06 per hour for 
qualified candidate. Must be willing to 
change shifts and work weekends. 

Apply in Person:
ROYAL CROWN CORP.

2801W. 47th St. 
Chicago, Il

DRIVERS with own cars to work full 
or part time days. 108 West Lake 
Street — Room 200 — Mr. Thomas.

JANITOR - SUPERVISOR 
We need a janitor — supervisor 
who can speak English and 
Polish to work from 9:30 p.m. 
to 6 a.m. 5 or 6 nights per week. 
666-3541_________Ad No. C-24

STEELSHOP 
LAYOUT MEN & FITTERS 
Must be able to layout steel plates, 
Misc, iron and Structural steel. Per­
manent positions, paid vacations, holi­
days and pension.
__________928-1618__________

JANITORZY
Przyjmować będziemy aplikacje we 
wtorek, czwartek i w sobotę zaczyna­
ją od 19 września. Zgłoszenia osobi­
ście 12 do 5 ppł. Muszą mówić po an­
gielsku.

841-2000
NIMBUS DISCO RAMADA INN 
154th i Calumet Expy. Pokój Nr. 116 

Dolton

Potrzebni

MĘŻCZYZN!
JAKO STOLARZE 

DO ROBIENIA SZAFEK 
Z FORMAIKI 

Najlepsi fachowcy tylko. 
Muszą mówić po angiel­
sku. Praca stała, dobra 
zapłata i dużo innych świad­
czeń. Zgłoszenia osobiście 
tylko.

IMPERIAL 
KITCHEN and BATHS 

8210 W. 47th Street 
Lyons, Ill.

6 bloków od Harlem Ave.

Apply in person or call
Juanita Werth 474-7000

BEE CHEMICAL CO. 
2700 E. 170th St. 

Lansing, 11.
Equal Opportunity Employer M/F

• DISHWASHER
7:30 A.M. TO 3 P.M.

 673-6700

Our company cafeteria has an immediate 
need for an energetic individual to assist 
our staff in preparing and serving food and 
performing related cafeteria duties.

The cafeteria also has a need for another 
energetic individual to assist our staff as 
a dishwasher and other related duties.
We will train willing individuals or consider 
experienced people. We offer an attractive 
salary and review plan plus complete com­
pany paid benefits . . . all in our excellent 
work environment. To apply call:

Ideal hours 8 A.M. to 2:30 P.M. Monday 
thru Friday

j

A UNIT OF MARK CONTROLS CORPORATION

3400 OAKTON STREET, SKOKIE, IL. BOOTS
We employ th* handicapped

An Equal Opportunity Employer M/F

• CAFETERIA ATTENDANT

HMC POWERS=

★ Kontraktorzy > Kontraktorzy

WSZYSTKIE ODNOWY DOMÓW
SZYBKO — TANIO — SUMIENNIE — FACHOWO
• ROBOTY CIESIELSKIE • OBICIA ALUMINIOWE I INNE • DACHY
• SCHODY • OKNA • WERANDY • PIWNICE • KUCHNIE

• ŁAZIENKI • DODATKOWE POKOJE • FUGOWANIE
• MALOWANIE DOMÓW ZEWNĄTRZ I WEWNĄTRZ 

• ROBOTA GWARANTOWANA
Dzwonić Do Znanego Kontraktora

Mikę Dragowicz 588-6535

CENY WZRASTAJĄ 
NAJLEPSZA OSZCZĘDNOŚĆ 

TO ZROBIĆ RAZ, A DOBRZE 
Jako fachowcy wykonamy każdą 
małą czy dużą naprawę wewnątrz 

czy zewnątrz budynku 
najoszczędniej. Dzwońcie zaraz 
— zanim się rozpocznie pośpiech. 
Również w nagłych wypadkach. 
General Contracting Co.

4146 W. Armitage 
278-1525

jf Kanalizacja

WYKONUJĘ PRACE 
KANALIZACYJNE 

wodociągowe, przepycha­
nie kanałów i rur. Solidna 
robota. 24-godzinna obsłu­
ga. W razie złamania rur 
proszę dzwonić, a ja 
sprawdzę.
384-0582 Jędrzejczyk

-fr Praca Męska

Do Konserwacji 
Prawie nowy hotel poszuku­
je osoby do ogólnej konserwa­
cji. Osoba taka powinna mieć 
uprzednie doświadczenie w 
hotelarstwie, lub szpitalnic­
twie. Liczne świadczenia. 

Zgłoszenia do:

Holiday Inn/O’Hare Kennedy 
5440 N. River Rd. Rosemont, IL 
SPRING AUTOMATIC SETUP 
Seeking experienced man to perform 
all functions on Spring automatics. 
Top wages & many company benefits. 
STANLEY SPRING & STAMPING CO. 

5050 W. Foster Ave.
_____________ 777-2600__________

WELDER
MUST BE EXPERIENCED. . 

APPLY IN PERSON 
K.H.HUPPERTCO.

16850 S. State St. 
South Holland

★ Chcę Kupić
PRYWATNA osoba chce kupić sre­
brne monety dolarowe, które jeszcze 
nie były w obiegu. 785-7170.

jf Rozmaite_______
HAVE ’64 MERCEDES

220 seb. Will trade for Jap­
anese swords and/or interest­
ing time piece.
241-6161_____________ 643-3580

it Rummage Sale 
RUMMAGE SALE — Messiah Ladies 
Aid. Tuesday, Septemeber 26, 9:30 
a.m. to 7:30 p.m. Fellowship Hall.

Melvina and Patterson.

★ MEBLE__________

Central Furniture
1348 MILWAUKEE 

Polskie Kierownictwo 
Zawiadamia, Ze 

W OKRESIE JESIENNYM
CENY MEBLI “APPLIANCES” 

ZOSTAŁY ZNIZONE
OTO PARE PRZYK1.ADOW TEGO, 

ILE OSZCZĘDZICIE
Korzystając z Tych Taniości.

Komplet mebli do bawialni włączając 
lampy ze stolikami $198 
Komplety mebli do sypialni $125 
Łóżka piętrowe “bunk” lub 
“Hollywood” $58 
Kanapa i fotel. ..............................$140
Kanapa rozkładana do spania .. $99.95

(polska wersalka)

Telewizja kolorowa $298 
Materace $19.88 
Komplety mebli do kuchni: stół 
i cztery krzesła ‘ ‘dinette set” $95 
Kuchnie gazowe (gas ranges).... $199 
Lodówki lubzamrażacze (freezers). $199 
Z 6-ciu sztuk stylowe komplety do 
jadalni .....................$399
Materace z podstawą sprężynową 
pełnego rozmiaru .........$95.00
Niemieckie szafkowe “stereotype 
players ’ ’ (patefon-radio-magnetofon 
z kominkiem) $399

Łatwe spłaty. Mówimy po polsku.
Otwarte w Poniedziałki, Czwartki- i 
Piątki do 9 wieczór; we Wtorki, 
Środy i Soboty do 6 wieczór; w 
Niedziele od 12 od 5 po południu. 
Zgłaszajcie się do polskiego kierownika 

■p. WIKTORA KOSMACZEWSKIEGO
Tel. 486-7838

ir Domy
2-RODZINNY murowany. 5% pokoi. 
Zbudowany 5 lat temu. Wykończony 
basement. Garaż na 2% auta. 9600 
zachód — 4900 północ. Dzwonić tylko: 
sobota, niedziela: 678-7602. Bez agentów.

ZRÓB TAK, JAK 
ZAWSZE CHCIAŁES!

KUP 
NOWY!

Dodaj bar z wodą, wybierz dywany, 
zobacz wykonanie:
2 mieszkaniowy — Oak Lawn, 3 sy­
pialnie, formalna jadalnia, bezment. 
6 mieszkaniowy — w Midlothian na­
przeciw Country Club — 2 sypialnie, 
pełen bezment, wybitny! $185,000
6 mieszkaniowy — Chicago Ridge, ci­
cha okolica elektryczne ogrzewanie, 
małe wydatki $175,000
8 mieszkaniowy — Lake Louise. Ga­
raż na 4 auta, luksusowy $275,000
24 jednostki — 20 — 2 sypialniowych, 
4-1 sypialniowe. Chicago Ridge. 
Jedyny STARUSZEK — 18 jednostek, 
ma TYLKO 6 lat. Dochód $54,000. 
Chicago Ridge. Wygląda pięknie.

ARCHER REALTY
598-1400

EDISON PARK 
For Sale By Owner 

7500 NORTH OCONTO 
(7250 West)

Comer lot. Immaculate brk. 
ranch, 2 bdrm, 1% baths, full 
finished bsmt with bar. C-air. 
Appliances. Breezeway at­
tached garage. Built-in gas 
bbq. Many extras.

631-6795 By appt, only

3800 W. 57th St. NOWOCZESNY bunga­
low, z 2 łazienkami. 3 sypialnie. Duży 
pokój gościnny. Kuchnia połączona z 
jadalnią. 735-4569.

Dom Otwarty w Niedzielę 1 — 4 ppł. 
PRZEZ WŁAŚCICIELA

2506 N. AUSTIN
Luksusowy murowany, posiadłość dochodowa. Dla 
teściów. Rezydencja. 4 pokoje pierwsze piętro, 
3-drugie. Wykończony pokój rodzinny. Bezment 
centralne chłodzenie. Garaż na 2 auta.

622-2507

PARAFIA SW. WŁADYSŁAWA 
2 piętrowy, murowany budy­
nek, 2x6 pokojowe mieszkania.- 

FOREST REALTY 
342-5666 

/■^rDomy poza Chicago
Illinois Real Estate 

Lake & Resort Property 
ILLINOIS - SPRING GROVE 

CHANNELFRONT
Year-round 8 rm.. 5 br. home on 1+ acre lot. Living 
room w/fireplace, full basement. Enclosed porch.

Mid 60’s. By owner. For appt call.
625-1853 after 6 p.m.

if Interesy
2 AKRY ZIEMI w MIAMI 

PRZY LOTNISKU
Bardzo dogodne, narożne położenie 
“Victoria Investment Properties” po­
siada 2 akry ziemi własnościowej przy 
lotnisku w Miami, Florida z przezna­
czeniem pod budowę Międzynarodo­
wego Banku Polskiego. Poszukuje 
osoby, która byłaby zainteresowana 
we współudziale i kooperacji. Bliż­
szych informacji w powyższej sprawie 
udziela Dr. Stanley D. O’Brakta.

Telefon (813) 784-3084

★ Parcele
1% akra niezabudowanej ziemi, miesz­
czące się w środku Beecher konser- 
watyjnej miejscowości europejskiej. 
2 bioki od Dixie Hwy. Proszę skon­
taktować się z Earl Buchmeier.

946-6308

it Do Wynajęcia
5 ROOMS, 2 bedrooms. $125. Adults, 
no pets. 342-3067, after 6.

4 POKOJE, na drugim. 2334 W. Belden. 
486-7110

6 HEATED ROOMS
Dec. carpeted, small family, no pets. 
Vicinity Fullerton & Pulaski. $260 

252-3269
5-POKOJOWE mieszkanie. $180 mie­
sięcznie. 5600 zachód - 1600 północ. 
North i Central Aves. Dzwonić po 
5-ej: 827-8435,

4 POKOJE, 2 piętro. $110. 1 lub 
2 starsze osoby. Północny zachód. 
342-9418 między 11 rano a 10 wie­
czorem. 

* AUTO

SPRZEDAM tanio Chevrolet Caprice.
73.43,000 mil. 777-0971.
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Miasto Przyjmuje Nowe Podania 
Na Pożyczki Hipoteczne 

Na Niski Procent
Pod koniec minionego tygodnia po­

dano do wiadomości, że First Fede­
ral of Chicago przyjmuje nowe po­
dania na pożyczki hipoteczne na ni­
ski procent dla osób o dochodach 
nie przekraczających 40,000 dolarów 
rocznie. Stało się to możliwe z róż­
nych względów. Między innymi dla­
tego, że pierwsi kandydaci często­
kroć nie spełniali podstawowego wa­
runku — ogólne dochody rodziny prze­
kraczały 40,000 dolarów. Niektórzy 
kandydaci wycofali sami swoje po­
dania.

Zgłoszenia składać można począw­
szy od 2 października. Przyjmowane 
będą przez prawie cały tydzień, do 
6 października. Przyjmowanie podań 
może zakończyć się wcześniej, jeże­
li bank otrzyma 500 zgłoszeń, w cza­
sie krótszym niż przewidywany.

Rzecznik First Federal podał, że 
podania będą następnie losowane, a

Aresztowano Handlarzy 
Narkotyków

Policja przeprowadziła w niedzielę 
rewizję jednego z mieszkań w połu­
dniowej części miasta i skonfiskowała 
narkotyki wartości 50,000 dolarów, 
oraz 8,000 dolarów w gotówce. Aresz­
towano też cztery osoby oskarżone 
o nielegalny handel narkotykami. 
Aresztowanie poprzedzone było trzy­
miesięcznym dochodzeniem.

losowania odbywać się będą publicz­
nie. Miejsca i czas podane będą we 
wszystkich oddziałach banku. W su­
mie pozostało jeszcze 150 miejsc. 
Bank udziela pożyczki — w ramach 
pomocy dla niezamożnych mieszkań­
ców Chicago — wysokości 7.99 pro­
centa.

W ciągu kilku ostatnich miesięcy 
bardzo wzrósł procent pożyczek hi­
potecznych. Obecnie pożyczki hipo­
teczne udzielane są najczęściej na 
9a/< procenta.

Kandydaci pamiętać muszą o pier­
wszym warunku, pod którym mogą 
uzyskać niskoprocentową pożyczkę 
na dom— muszą udowodnić, że rocz­
ny dochód ich rodziny nie przekra­
cza 40,000 dolarów. Kandydaci mu­
szą też dołączyć do swych podań 
kopię zeznania podatkowego z 1977 
roku.

Nisko procentowe pożyczki udziela­
ne są na kupno domów, kondomi- 
niów, mieszkań własnościowych typu 
“townhouse” i budynków apartamen- 
towych, w którym nie ma więcej, 
jak sześć jednostek mieszkaniowych.

Pożyczka udzielana jest na okres 
29 lat. Podania mogą być składane 
w każdym oddziale First Federal 
w Chicago i na przedmieściach.

Projekt pożyczek zatwierdzony zo­
stał przez Radę Miejską w lipcu 
tego roku.

Przypadkowe Odkrycie Zwłok 
w Nebrasce Prowadzi Do Evanston

Władze w Evanston aresztowały 
ostatnio Johna R. Ellisa, studenta 
tutejszej uczelni Seabury-Western 
Theological Seminary, oskarżonego 
o dokananie zabójstwa. Sprawa ta 
jest dość niezwykła i skomplikowana.

Stary, niemal zupełnie zniszczony 
wagon, który dla nikoga nie przed­
stawiał żadnej wartości wzbudził za­
interesowanie Maurice Robertsona. 
Sąsiedzi mieli zamiar wywieść stary 
“rupieć” na złom. Roberston, który 
lubi zajmować się odnawianiem róż­
nych starych maszyn i urządzeń wo­
łał jednak odrestaurować wagon i po­
kazać go na wystawie antyków.

Na początek musial uprzątnąć 
opuszczony od lat wagon, wynieść 
z niego stosy starych liści i gałązek. 
Przy tym zajęciu natrafił na kości. 
Przypuszczał, że są to szczątki psa 
lub innego zwierzęcia, które zdechło 
w starym wagonie. W końcu natrafił 
jednak na ludzką czaszkę. Natych­
miast wezwał policję. Szeryf powiatu

Kierowca Poniósł Śmierć
Kierowca samochodu, który w 

czwartek w nocy nie zwrócił uwagi na 
znak stopu i chciał przejechać skrzy­
żowanie z dużą szybkością, poniósł 
śmierć w zderzeniu z innym samo­
chodem. Billy Sawyers, lat 18, za­
mieszkały 1000 N. Wolcott, jechał z 
szybkością ok. 60 mil na godzinę. 
Kierowca drugiego samochodu, A. 
Szatkowski, lat 25, zam. 1641 N. Bell, 
przebywa w szpitalu. Stan jego nie 
budzi obaw. W wypadku odniosło 
obrażenia 5 innych osób, pasażerów 
Sawyers’a.

Nierealne Żądania 
Związkowców

Nowy kontrakt o pracę jakiego do­
magają się strażacy i policjanci spo­
wodowałby wzrost wydatków, które 
pokrywałby podatnik, o $125 milionów 
rocznie. Jest to zupełnie niemożliwe, 
twierdzi aid. Edward M. Burke. 
Mayor nie może zgodzić się na tak 
wielkie wydatki ponoszone z fundu­
szów podatkowych. 

Cass, w Nebraska — tu bowiem za­
częła się tragedia, która swój epilog 
znalazła po kilku latach w Evanston, 
II.—zwrócił się o pomoc do antropolo­
gów z University of Nebraska. Na 
podstawie dokumentów lekarskich 
ustalono, że uzębienie znalezionej 
czaszki pasuje do uzębienia Debry 
Forycki, która zaginęła 3 październi­
ka 1974 roku.

Policja przystąpiła do poszukiwań 
sprawcy morderstwa. Podejrzenie 
padło w końcu na Johna Ellisa. Stu­
diował on w tym czasie, co Debra 
na tej samej uczelni, uczęszczając 

na wykłady do tego samego budynku. 
Ustalono też, że Ellis zawsze kupo­
wał tytoń do swojej fajki w sklepiku, 
w którym na pól etatu pracowała 
Debra.

Policja dotarła w końcu do byłej 
żony Ellisa. Dokładnie zbadano samo­
chód, którym w czasie, gdy popeł­
niono morderstwo jeździł Ellis. Po 
rozwodzie przypadl on w udziale jego 
żonie. W bagażniku znaleziono kilka 
pasemek długich włosów. Prównano 
je z włosami, które zachowała kie­
dyś matka Debry na pamiątkę po 
córce, zdejmując je ze szczotki do 
czeszania włosów, używanej przez 
Debrę. Analiza wykazała, że włosy 
znalezione w samochodzie Ellisa i 
zachowane przez matkę dziewczyny 
są to włosy tej samej osoby.

Policja dowiedziała się od żony 
Ellisa, że w czerwcu przeniósł się on 
do Evanston. Od dziś miał on tu rozpo­
częć studia. W środę policja z Ne­
braski porozumiała się z policją w 
Evanston. W czwartek aresztowano 
Ellisa na podstawie nakazu areszto­
wania wydanego w Nebrasce, oskar­
żając go o zamordowanie Debry Fo­
rycki. Przedstawiciele organów pra­
wa z Nebraski przybyli do Evanston, 
aby dopełnić odpowiednich formalno­
ści związanych z ekstradycją Ellisa 
do Nebraski.

Ellis zrezygnował z wszelkich sta­
rań przeciwdziałania ekstradycji, 
zgodził się wrócić do Nebraski i sta­
nąć przed sądem. Odpowiadać będzie 
za morderstwo pierwszego stopnia.

MANILA, FILIPINY. — Oddziały ratownicze wydobywają ciała 
30 osób, które zginęły podczas katastrofy lotniczej. Wśród 
pasażerów zi^ijdowaŁ się goście wracający z urodzinowego 
przyjęcia wydanego przez prezydenta Ferdinanda Marcosa. 
Rzecznik prezydenta podał, że na pokładzie samolotu nie było 
członków rodziny prezydenta. (UPI)

WASHINGTON. — Egipski prezydent Anwar Sadat i izraelski 
premier Menachem Begin w Izbie Niższej Kongresu, 18 września, 
kiedy to prezydent Carter powiadomił wszystkich o pomyślnych 
wynikach rozmów w Camp David. (UPI)

0 Miano Zabytku Historycznego 
Dla Sklepu Sears’a 

Mieszczącego Się Przy Ulicy State
Na ostatnim spotkaniu Chicago- 

skiej Komisji Historycznej rozważono 
projekt przyznania śródmiejskiej sie­
dzibie firmy Sears Roebuck and Co. 
miana obiektu historycznego.

Wśród zwolenników projektu zna­
leźli się •Carroll William Westfall 
i Robert Bruegmann, profesorowie 
historii na University of Illinois at 
Chicago Circle. Westfall oświadczył, 
że budowla ta, zaprojektowana pod 
koniec ubiegłego stulecia przez Wil­
liama Le Barona Jenney, jest arcy­
dziełem wczesnego budownictwa ko- 
mercjonalnego. Westfall i Brueg­
mann utrzymują także, że gmach 
ten jest symbolem rozwoju ulicy 
State, jako centrum handlowego.

Przeciwko projektowi wypowiedzią1 
się natomiast Burton Y. Wetizenfeld, 
prawnik reprezentujący Sears Roe­
buck and Co. Powiedział on, że firma 
nie zamierza wyprowadzać się z tego 
miejsca, ani też robić żadnych rady­
kalnych zmian i chce tylko zacho­
wać “elastyczne stanowisko” wobec 
tego obiektu, z uwagi na niepewną 
przyszłość tej części miasta. Dodał

on jeszcze, że pod względem archi­
tektonicznym jest to dla firmy jeszcze 
jeden “duży gmach” mieszczący się 
w śródmieściu.

Następne spotkanie Komisji Histo­
rycznej wyznaczone jest na 2 paź­
dziernika. Członkowie Komisji głoso­
wać będą nad ewentualnym przekaza­
niem Radzie Miejskiej zalecenia o 
przyznaniu budynkowi miana zabytku 
historycznego. Żaden gmach, który 
otrzymuje to miano nie może być 
zburzony ani przerekonstruowany bez 
zgody miasta.

Sklep firmy Sears przy ulicy State 
znany jest również pod nazwą Secend 
Leiter, od nazwiska Levi Z. Laitera, 
jednego z pierwszych kupców i real- 
nościowcóaw, na którego zlecenie zo­
stał zbudowany. First Leiter, który 
stał przy skrzyżowaniu ulic Wells i 
Monroe zburzony został w 1960 roku.

Jenney był architektem, który za­
projektował pierwszy wieżowiec chi- 
cagoski o konstrukcji szkieletowej. 
Wielu znawców uważa gmach Searsa 
za jedną z najlepszych prac Jen- 
ney’ego.

Fałszywe Informacje 
o Dochodach

Rada Szkolna ujawniła, że 66 
uczniów przedstawiło fałszywe infor­
macje o dochodach swoich rodzin w 
celu nabycia prawa wykonywania 
prac przeznaczonych dla dzieci z bied­
nych rodzin. Uczniowie ci zarobili 
26,000 dolarów w czasie wakacji. Fakt 
sfałszowania informacji o dochodach 
został odkryty dopiero po wypłaceniu 
uczniom wynagrodzeń.

James Kane, przedstawiciel urzędu 
mayora powiedział, że rodzice, którzy 
podpisali podania o przyznanie prawa 
pracy będą proszeni o zwrot pie­
niędzy zarobionych przez ich dzieci. W 
wypadku odmowy, sprawa skierowa­
na zostanie do FBI w celu postawie­
nia tych osób w stan oskarżenia o do­
konanie oszustw.

Program zatrudnienia dzieci szkol­
nych pochodzących z rodzin o niskim 
dochodzie jest organizowany przy po­
mocy Rady Szkolnej i innych organi­
zacji. Rada Szkolna zatrudniła w tym 
roku w czasie wakacji 11 tysięcy 
uczniów. Inne organizacje 29,000

uczniów.
Kane stwierdził, że nie tylko Rada 

Szkolna miała kłopoty z ustaleniem 
prawdziwości podpisanych przez ro­
dziców podań. Inne organizacje rów­
nież. Są to: Miejski Wydział Usług 
na Rzecz Społeczeństwa, Archidie­
cezja Kościoła Katolickiego w Chica­
go, Chrześcijańskie Stowarzyszenie 
Młodzieży, Miejskie Kolegia w Chi­
cago, Zarząd Parków w Chicago i 
Zarząd Budynków Mieszkalnych.

Rada Szkolna nie ujawniła nazwisk 
uczniów, którzy podali fałszywe dane 
na temat dochodów swoich rodzin.

Kane dodał, że 66 fałszywych pod­
pisów na 11,000 uczniów zatrudnio­
nych przez Radę nie stanowi więcej 
niż 1%. Nie ma powodu, by program 
pomocy dzieciom z rodzin o niskim 
dochodzie nie był kontynuowany w 
następnym roku. Dla przykładu: dzie­
ci z rodziny składającej się z czterech 
osób mogą uzyskać prawo pracy jeśli 
dochód na jednego członka rodziny 
nie przekracza 5,850 dolarów.

Najazd Na Niewłaściwy Dom: 
Rozprawa Przeciw Agentom

Alton, 111. (pPI) — Federalni agen­
ci, specjalizujący się w wykrywaniu 
narkotyków, starali się wytłumaczyć 
w czasie trwającej w piątek w tu­
tejszym sądzie rozprawy — w jaki 
sposób popełnili pomyłkę, przeprowa­
dzając najazd na niewłaściwy dom.

Kenneth R. Bloemker, b. agent 
Agencji Federalnej do Wykrywania 
Narkotyków (obecnie — Drug En­
forcement Administration), powie­
dział, iż w dniu 23 kwietnia 1973 r. 
udał się wraz z pięciu innymi agen­
tami do budynku apartaińentowego 
w Collinsville. Mieszczące się w tym 
budynku cztery apartamenty, nie by­
ły ponumerowane.

Agenci przypuszczali mylnie, iż 
mieszkania ponumerowane są od 
lewej do prawej strony, wskutek

Oskarżeni o Pobicie
Juan Velazquez, lat 18, zamieszkały 

1824 N. Drake i jego krewny, Louis 
Velazquez, lat 25, zam. 1400 N. Maple­
wood zostali oskarżeni o pobicie 
dwóch mężczyzn i usiłowanie dokona­
nia kradzieży. Zamierzali oni okraść 
samochód lecz zostali zauważeni 
przez świadka, który ostrzegł wła­
ściciela samochodu. Spłoszeni uciekli, 
ale wrócili wkrótce, by pobić oby­
dwu mężczyzn. 

czego otworzyli kopnięciem drzwi 
mieszkania Herberta Giglotto. Zakuli 
go w kajdanki i wepchnęli na łóżko, 
zanim jeszcze zorientowali się, iż 
znajdują się w niewłaściwym miesz­
kaniu. Po zorientowaniu się — opuści­
li mieszkanie.
W niecałą godzinę później — 

oświadczył Bloemker — agenci udali 
się pod pewien adres w Collinsville 
i dokonali najazdu na dom Donalda 
Askew. Później dowiedzieli się, iż 
dom, o który im chodziło, znajdował 
się w pobliskim Belleville, a nie w 
Collinsville.

Askew, była jego żona oraz ich 
syn, wnieśli przeciwko sześciu agen­
tom sprawę do sądu, twierdząc, iż 
przeprowadzony mylnie na ich dom 
najazd, przyczynił się do spowodowa­
nia emocjonalnego zakłócenia spoko­
ju w ich domu.

Bloemker oraz Daniel J. Duffy, inny 
agent, stający również na ławie 
oskarżonych w tej rozprawie, przy­
znali, że nie byli w czasie przepro­
wadzania najazdów zaopatrzeni w 
sądowy nakaz rewizji.

Jak do tej pory żaden z agentów 
nie został ukarany z racji popełnienia 
przestępstwa ani też nie został po­
ciągnięty do odpowiedzialności na 
drodze procedury prawnej.

Zakończenie Strajku Wykładowców 
w Kolegiach Miejskich

Wykładowcy kolegiów w pow. 
Cook postanowili w niedzielę, wieczo­
rem, w drodze głosowania — zakoń­
czyć trzy i pół tygodnia strajk wy­
mierzony przeciwko 9 uczelniom chi- 
cagoskim. W międzyczasie dojść ma 
do podpisania notfej umowy pracy. 
Do porozumienia w tym względzie 
przyczynił się mayor Bilandic, który 
pośredniczył w prowadzonych pomię­
dzy obu stronami rozmowach.

Dziś rano wznowione będą wykłady 
we wszystkich kolegiach miejskich, 
do których uczęszcza ponad 100,000 
studentów. Ostateczne głosowanie 
przeprowadzą wykładowcy na tere­
nie uczelni w ciągu wtorku i czwartku.

Pomimo tego, iż strajkującym nau­
czycielom udało się osiągnąć zasad­
niczy postulat, tj. zachowanie 12-13 
godzinnego tygodnia pracy, istnieje 
pewne niezadowolenie na tle porozu­
mienia, jakie osiągnięte zostało w biu­
rze mayora w czasie trwających 
przez 16 godzin pertraktacji.

W wyniku glosowania odbytego w 
hotelu Pick-Congress, nauczyciele 
odrzucili stosunkiem głosów 171 do 42 
wniosek w sprawie nieprzyjęcia wa­
runków umowy i ponownego wysłania 
przedstawiciela związku, celem pod­
jęcia dalszych rozmów.

Niektórzy z wykładowców uskarża­
ją się na warunki nowej umowy, 
twierdząc, iż wynosząca 5% podwyż­
ka uposażeń, stanowiąca równowar­

tość od 20 do 20 doi. tygodniowo, 
nie wystarczy nawet na wyrównanie 
zwyżki cen artykułów żywnościo­
wych.

Prezes związku zawodowego wykła­
dowców kolegiów miejskich, Norman 
Swenson, przyznał, iż zespół prowa­
dzący pertraktacje, poszedł na szereg 
ustępstw. “Lecz udało nam się wy­
grać zasadniczą sprawę,” powiedział 
Swenson.

“Pozostajemy nadal jedynym ko­
legium na terenie Stanów Zjedn. — 
12-13 godzinnym togodniem zajęć 
szkolnych,” powiedział prezes związ­
ku zawodowego nauczycieli kolegiów.

Nowy Wiceprezes 
International Harvester
James J. Doyle, z Lake Forest, 

mianowany został nowym wicepreze­
sem do spraw wykonawczych firmy 
International Harvester. Poprzednio 
sprawował on w tej kompanii funkcję 
wiceprezesa do spraw administracyj­
nych i rozwoju.

8 Nazistów Oskarżonych 
O Pobicie

Członek Ligi Obrony Żydów został 
ciężko pobity przez 8 nazistów za to, 
że zniszczył jeden z ich plakatów. 
Sędzia Warren D. Wolfson domaga 
się ukarania nazistów za zamiar 
dokonania morderstwa.

36 Wypadków Gorączki Plamistej 
z Gór Skalistych

W 1978 roku zanotowano 36 wy­
padki gorączki plamistej z Gór Ska­
listych. Przewiduje się, że liczba wy­
padków będzie wzrastać. Wydział 
Zdrowia Stanu Illinois nakazuje le­
karzom, by zwracali uwagę na moż­
liwość stwierdzenia nowych zachoro­
wań.

Zwraca się też uwagę wszystkim, 
którzy przebywają w rejonach, gdzie 
istnieje możliwość infekcji, by zacho­
wali szczególną ostrożność. Choroba 
przenoszona jest przez kleszcze, któ­
re żyją na terenach zalesionych.

W ubiegłym roku zanotowano 31 
wypadków gorączki plamistej z Gór 
Skalistych na terenie stanu Illinois. 
W 1972 roku — tylko 12 wypadków. 
Dr John Francis z biura kontroli 
zachorowań powiedział, że wzrost ilo­
ści zachorowań jest uważnie obser­
wowany, lecz do tej pory nie ma 
powodu do większego niepokoju.

Gorączka plamista z Gór Skalis­
tych może być łatwo wyleczona przy 
zastosowaniu antybiotyków. Nieroz­
poznane przypadki mogą być jednak 
groźne. W wypadku błędnego rozpo­
znania lub zlekceważenia objawów 
choroby, istnieje 8% niebezpieczeń­
stwo śmierci.

Kobieta Zastrzelona 
Na Stacji Kolejki 

Elektrycznej
W piątek po południu zastrzelono 

w śródmieściu na stacji kolejki elek­
trycznej CTA, 22-letnią mieszkankę 
południowej dzielnicy miasta.

Zatrudniona w federalnym biurze 
cła, Beverly Dunbar, zamieszki, przy 
7203 S. Dorchester, otrzymała poje- 
dyńczy postrzał w głowę, w momen­
cie, gdy podchodziła do okienka kasy 
kolejki, na stacji Adams-Wabash av.

Władze policyjne aresztowały póź­
niej 26-letniego Richarda Dunbara, 
zamieszki, przy 4452 W. Lexington, 
byłego męża zastrzelonej. Dunbar 
oskarżony został o popełnienie mor­
derstwa. Para rozeszła się w r. 1976.

Niektórzy z świadków twierdzą, iż 
na krótko przed oddaniem strzału, 
mężczyzna wykrzyknął imię zamor­
dowanej. Inni utrzymują, iż nie było 
żadnej w ogóle wymiany słów przed 
oddaniem strzału.

Wypadek Drogowy
Freeport, Ill. (UPI) — W powiecie 

Stephenson wydarzył się w niedzielę 
rano poważny wypadek drogowy. Sa­
mochód, którym jechało czworo nasto­
latków, zjechał ze swojej linii, wje­
chał na pobocze drogi i rozbił się 
o drzewo. Trzy osoby poniosły śmierć 
na miejscu, jedna została ciężko 
ranna.

Jubileusz Aktora
81 rok życia rozpoczął wielki arty­

sta małej sceny — Ludwik Sempo­
liński, który w lipcu br. obchodził 
60-lecie swej działalności artystycznej.

Popularny aktor stworzył własny 
styl estradowy, a dzieje jego kariery 
splatają się z historią warszawskiej 
lekkiej muzy. 

Przyczyną choroby jest wprowadze­
nie do krwioobiegu człowieka mikro­
organizmu zwanego Rickettsia. Za­
każenie następuje po ukąszeniu przez 
kleszcza, który był poprzednio pa­
sożytem zwierzęcia zarażonego 
gorączką plamistą. Jeśli kleszcz zo­
stanie usunięty przed upływem 5-6 
godzin, zakażenie nie nastąpi.

Objawy choroby występują po 3-10 
dniach od zakażenia. Są to: gorączka, 
ból mięśni, ból głowy, odrętwienie 
i wysypka.

Aresztowani Za Wybryki 
Chuligańskie

David Dyrda i Edward Novak, obaj 
w wieku lat 19, aresztowani zostali 
w piątek za wybryki chuligańskie. 
Strzelali oni do okien kilku domów, 
w tym klasztoru katolickiego. Na 
szczęście nikt nie odniósł przy tym 
żadnych obrażeń. Chuligani oskar­
żeni zostali o nielegalne użycie broni 
i zniszczenie cudzej własności.

Celnicy Zatrzymali 
Przemytniczkę

Celnicy z lotniska O’Hare zatrzy­
mali Lorraine Beaudoin, lat 22, która 
miała przy sobie 15 funtów haszyszu 
wartości 17,000 dolarów. Narkotyki 
ukryte były pod ubraniem. Cęlnicy 
spostrzegli, że kobieta okazuje duże 
zdenerwowanie i zarządzili rewizję 
osobistą. Wracała ona przez Chicago 
z podróży z Montrealu do Paryża.

Zabity Podczas 
Gry w Piłkę

Henry Moore, lat 76, został oskar­
żony o zastrzelenie 15 letniego Law­
rence Stephens podaczas gry w piłkę. 
Stephens grał w piłkę z kolegami 
w pobliżu domu Moore’a. Moore chciał 
odstraszyć chłopców strzałem gdy 
jego prośby, by grali nieco dalej, nie 
odniosły skutku.

Prezes AMC Przechodzi 
Na Emeryturę

Southfield, Mich. (UPI) — Prezes 
American Motors Corporation, Roy 
D. Chapin Jr., podał do wiadomości, 
iż przechodzi na emeryturę z dniem 
30 września br. Chapin liczy 62 lat i 
stał na czele firmy — 4 pod wzglę­
dem wolumenu produkcji samocho­
dów w kraju — od 1967 roku.

Przy okazji, dodał on, iż przyszłość 
firmy wygląda zachęcająco, lepiej niż 
kiedykolwiek przedtem.

Najmocniejszym punktem handlo­
wym firmy są popularne jeepy, które 
są głównie przyczyną skromnych 
dochodów AMC. Inaczej firma ponio­
słaby straty finansowe w ostatnich 
7 kwartałach.

Pamiętaj, że wobec 
zmuszenia narodu pol­
skiego do milczenia, 
“Dz. Związkowy” jest 
jego wolnym głosem.


